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KOBIECY KONKURS
z nagrodami na Dzień Kobiet!

czytaj 
str. 11

\\\	 PIASECZNO

Zgodnie z planem od 1 marca 
posiadacze Piaseczyńskiej Karty 
Mieszkańca mogą bezpłatnie 
korzystać z przejazdów 
ośmioma liniami „L”. Są też 
pierwsze oferty komercyjne.  

Program Piaseczyńskiej Karty Miesz-
kańca wystartował na początku 

lutego. W ciągu miesiąca Urząd Gminy 
wydał ponad 2,5 tysiąca kart. Więk-
szość z nich mieszkańcy wyrobili na 
poczekaniu w Referacie Obsługi Karty 
Mieszkańca zlokalizowanym przy ul. 
Puławskiej 5, a 700 osób odebrało karty 
po złożeniu wniosku przez Internet. 

Dzięki modyfikacji umowy mię-
dzy gminą a warszawskim ZTM już od 
1 marca posiadacze karty podróżują 
bezpłatnie lokalnymi liniami „L”, które 
podlegają gminie Piaseczno: L-2, L-5, 

L-12, L-13, L-24, L-25, L-32, L-39. Gmina 
podpisała też pierwsze umowy z pod-
miotami gospodarczymi. 

– Są już też pierwsze rabaty ofe-
rowane przez partnerów prywatnych. 
Na razie zgłosiło się sześć firm z róż-
nych branż – informuje Tomasz Paw-
lak, kierownik Referatu Obsługi Karty 
Mieszkańca. Informacja o rozszerzaniu 
oferty usług czy zakupów z rabatem jest 
aktualizowana na stronie internetowej 
www.karta.piaseczno.eu. 

Przypominamy, że karta dostępna 
jest dla mieszkańców gminy Piaseczno, 
którzy rozliczają swój podatek docho-
dowy w Urzędzie Skarbowym w Pia-
secznie. Osoby niezameldowane na po-
byt stały na terenie gminy ubiegając się 
o kartę muszą okazać pierwszą stronę 
zeznania PIT z widocznym adresem za-
mieszkania na terenie gminy Piaseczno. 

Joanna Ferlian

Darmowe L-ki ruszyły
Automaty zabezpieczone przez policję

Fot
. 
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Nielegalne automaty i alkohol

Komendant policji, wiceburmistrz Piaseczna oraz oficer prasowy dziękują  
panu Tomaszowi za szybką i skuteczną reakcję

Darmowe przejazdy L-kami zapewnia Karta Mieszkańca

\\\	 PIASECZNO

Podczas sobotniej imprezy 
dla seniorów poznaliśmy 
piaseczyńskiego taksówkarza, 
który udaremnił oszustwo 
„na policjanta” i uratował 
oszczędności życia starszej 
pani.

Taksówkarz 
bohaterem

\\\	 PIASECZNO

W jednym z lokali 
gastronomicznych w Piasecznie 
piaseczyńska policja ujawniła 
sprzedaż alkoholu bez koncesji, 
a podczas kontroli odkryto 
nielegalne automaty do gry.

B rak koncesji na alkohol ujawnili  
policjanci z wydziału do walki  

z przestępczością gospodarczą i korup-
cją z Piaseczna. Podczas kontroli ujaw-
niono tu również nielegalne automaty 
go gry.
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AKTUALNOŚCI

\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA

Gdyby nie pomoc strażaków, 
kobieta mogłaby mieć poważne 
problemy...  

K olejny przykład, jak ważne dla 
mieszkańców gminy jest wspar-

cie straży pożarnej. Pod koniec lutego 
strażacy Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Jeziornie otrzymali dosyć nietypowe 
zgłoszenie. Jednostka została wysłana 
na ulicę Narożną, gdzie pewna kobieta 
przez przypadek wrzuciła do szczel-
nie zamkniętego pojemnika na odzież 

używaną torbę z portfelem, w którym 
znajdowały się dokumenty, karty płat-
nicze oraz gotówka. Był weekend, więc 
kobieta nie mogła skontaktować się z 
firmą, zarządzającą kontenerami. Na 
szczęście straż szybko poradziła sobie 
z tą sytuacją, otwierając pojemnik.

– Działania trwały około 20 minut. 
Na miejscu akcji obecna również policja 
– poinformowała na swoim profilu na 
Facebooku jednostka z Jeziorny.

Interwencja oszczędziła kobiecie 
stresu i problemów.

– Gdyby nie życzliwość i zaangażo-
wanie strażaków, mama opłaciłaby błąd 
poważnymi problemami i stresem. Jest 
więc ogromnie wdzięczna strażakom za 
zrozumienie i pomoc – podziękowała 
strażakom córka kobiety.

Jak widać, na strażaków zawsze 
można liczyć w każdej sprawie. W ostat-
nią sobotę zaś pomagali oni uwolnić się 
z windy dwóm starszym osobom w Do-
mu Seniora przy ul. Chodkiewicza.

Tekst i zdjęcie Rafał Lipski

Uratowali 
dokumenty  
i pieniądze

Ciężko byłoby samemu wyjąć portfel z takiego pojemnika

\\\	 GÓRA KALWARIA

Gmina nie zapytała 
mieszkańców o zdanie, głosów 
„za” słychać jednak więcej  
niż tych „przeciw”. 

W trakcie uroczystej sesji Rady 
Miejskiej w Górze Kalwarii, któ-

ra odbyła się 26 lutego, radni przez akla-
mację przyjęli stanowisko dotyczące 
ustanowienia patronem miasta i gmi-
ny św. Ojca Stanisława Papczyńskiego, 
założyciela Zgromadzenia Księży Ma-
rianów, który zmarł w Górze Kalwarii 
w 1701 r..

– Założyciel zakonu marianów to 
najwybitniejszy i najsłynniejszy miesz-

kaniec w historii Góry Kalwarii – pod-
kreślił burmistrz Dariusz Zieliński, 
który wyszedł z inicjatywą przyjęcia 
takiego stanowiska przez radnych.

Zgodnie z procedurą gmina zwróci 
się do metropolity warszawskiego kard. 
Kazimierza Nycza, żeby ten zatwierdził 
wybór i poprosił o aprobatę Stolicę 
Apostolską. Po uzyskaniu pozytywnej 
odpowiedzi radni będą musieli podjąć 
specjalną uchwałę w tej sprawie.

\\\   „Za dużo tego kościoła”
Wybór patrona, jak to zwykle by-

wa w takich sytuacjach, nie spodobał 
się części mieszkańców gminy. Część z 
nich w – podkreślmy – anonimowych 
komentarzach dała wyraz swojemu 

niezadowoleniu z postawy radnych i 
burmistrza, jednocześnie zadając py-
tanie, dlaczego nie przeprowadzono 
konsultacji społecznych.

– A jakie znowu zasługi miał dla 
miasta? Założył zakon, a nie miasto. 
Nie jestem uprzedzona do religii, tylko 
do kościoła. Za dużo tego kościoła i w 
Górze Kalwarii, i w Polsce. Mi tam żaden 
patron niepotrzebny, będą modły wielo-
godzinne i niekończące się msze, lepiej i 
czas, i pieniądze spożytkować inaczej – 
napisała pani Kasia na lokalnym portalu 
www.gorakalwaria.net.

– Proszę o informację, czy urząd 
robił jakieś konsultacje w tej sprawie. 
Czy mieszkańcy mieli prawo wypowie-
dzenia się w tej sprawie? Czy to kolejna 
samowola burmistrza Zielińskiego? 
Mieszkamy tu wszyscy, nie tylko bur-
mistrz – skomentował zaś użytkownik 
o nazwie 567.

Mimo tych kilku nieprzychylnych 
opinii, spora część mieszkańców bardzo 
dobrze przyjęła decyzję Rady Miejskiej 
w Górze Kalwarii.

– Nie były organizowane konsulta-
cje społeczne. Reakcje na naszym profi-
lu facebookowym świadczą natomiast o 
tym, że mieszkańcy ten wybór popierają 
– mówi nam Robert Korczak z Urzędu 
Miasta i Gminy Góra Kalwaria.

Tekst i zdjęcie Rafał Lipski

\\\	 PIASECZNO

Miał być lepszy standard,  
ale nie ma chętnych. Chyba  
że za dużo wyższą kwotę niż  
na L-ki przeznaczono.  

Zarząd Transportu Miejskiego unie-
ważnił przetarg na obsługę linii „L”, 

o którym pisaliśmy w listopadzie ubie-
głego roku. 

Ponieważ ZTM określił prawie pię-
cioletni - od wiosny br do końca listopa-
da 2022 r. – termin realizacji zamówie-
nia, istniała szansa, że zgłosi się wielu 
chętnych. Podpisanie umowy na prawie 
5 lat dawałoby szansę na amortyzację 
poniesionych kosztów, np. kupna lep-
szego taboru. Preferencyjny czas reali-
zacji nie skusił jednak przewoźników 
do złożenia oferty. 

Nie jest bowiem dla żadnego pasa-
żera tajemnicą, że tabor L-ek odbiega 
standardem od miejskich autobusów 
ZTM. Wiele z autobusów oznaczonych 
„L”  nie jest nawet częściowo niskopod-
łogowa, wiele z nich jest natomiast moc-
no zużytych.

Dlatego ZTM w przetargu okre-
ślił parametry techniczne autobusów. 
Nasze przyszłe L-ki m.in. miały być co 

najmniej częściowo niskopodłogowe, 
w miarę nowe, czyli wyprodukowane 
po 2011 r., diesle, ale spełniające normy 
EURO V (EURO IV punktowane) oraz 
oczywiście niebieskie, zgodne z obo-
wiązującym od niedawna schematem 
barw ZTM Warszawa dla pojazdów linii 
typu L.

ZTM zamierzał przeznaczyć po-
nad 26,5 mln zł na L-ki łączące gminę 
Piaseczno z Warszawą. Jednak jedyna 
oferta, która wpłynęła (firma POLO-

NUS) opiewała na prawie 37 mln zł. W 
dodatku spełniała raczej te minimalne 
wymogi.

W ofercie znalazły się autobusy Ive-
co, holenderskiego VDL i ukraińskie-
go ZAZ, wszystkie wyprodukowane w 
2011 r., żaden całkowicie niskopodłogo-
wy. Wszystkie natomiast byłyby klima-
tyzowane, chociaż żaden nie byłby wy-
posażony w zewnętrzne wyświetlacze. 
Ukraińskie ZAZ-y natomiast spełniałyby 
normę emisji spalin EURO VI. 

Z powodu wyższej niż planowana 
kwoty, ZTM unieważnił przetarg.

– W związku z faktem, iż zamawia-
jący nie ma możliwości zwiększenia 
kwoty przeznaczonej na sfinansowa-
nie zamówienia, konieczne stało się 
unieważnienie postępowania – mówi 
nam Igor Krajnow, rzecznik prasowy 
ZTM. – Ogłosimy ponowny przetarg i 
liczymy, że tym razem uda nam się go 
rozstrzygnąć. O kwocie przeznaczonej 
na realizację zamówienia nie możemy 
mówić przed otwarciem ofert. Umowa 
ze Stalko już wygasła. Zgodnie z pra-
wem robimy „przedłużki”, czyli zlecamy 
teraz usługi z wolnej ręki do momentu 
rozstrzygnięcia przetargu. 

Tekst i zdjęcie Joanna Grela

Niebieskie L-ki jeszcze nie teraz

Nowe L-ki miały być niskopodłogowe 
i niebieskie

W 2016 r. w Górze Kalwarii pojawiły się tłumy osób dziękujących  
za kanonizację św. Stanisława Papczyńskiego

Patron bez konsultacji

P R O M O C J A
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\\\	 PRAŻMÓW

W celu poszerzenia biegnącego 
przez Prażmów odcinka drogi 
722 zostaną wycięte rosnące 
tam drzewa. Wśród nich są 
również pomniki przyrody. 

P rzez centrum Prażmowa biegnie 
ulica Franciszka Ryxa. Zdobi ją 

szpaler drzew, głównie starych lip i 
kasztanów. Władze gminy cieszą się, 
że w końcu fatalna nawierzchnia tego 
odcinka drogi wojewódzkiej 722 docze-
ka się remontu. W budżecie na 2018 r. 
bowiem Sejmik Mazowiecki zabezpie-
czył środki na to zadanie w wysokości 
6 milionów zł. Projekt przebudowy jest 
gotowy od 2016 r., jednak do tej pory 
Mazowiecki Zarząd Dróg Wojewódz-
kich (MZDW) nie miał pieniędzy na jego 
realizację. Liczący 2,2 km odcinek ul. 
Ryxa od skrzyżowania w Zawodnem do 
ul. Błońskiej ma być wyremontowany 
w tym roku.

– Z najnowszych informacji wyni-
ka, że w przyszłym tygodniu powinien  
zostać ogłoszony przez MZDW prze-
targ na tę inwestycję – informuje nas 
wójt Prażmowa Sylwester Puchała. Po-
za wzmocnieniem konstrukcji jednej z 
ważnych dróg komunikujących Grójec z 
Piasecznem, a tym samym intensywnie 
używanej przez ruch tranzytowy, praż-
mowski odcinek DW 722 zyska chod-
niki, trasę rowerową oraz kanalizację 
deszczową. 

\\\   Koszty „cywilizacji”?
Mieszkańcy zaalarmowali nas za-

niepokojeni trwająca od połowy lutego 
wycinką drzew.

– Przy tej drodze są cztery pomniki 
przyrody, czy wycięcie w pień starych 
drzew jest naprawdę konieczne? – iry-
tuje się jedna z okolicznych mieszkanek. 
Zapytany o to zastępca wójta Jan Adam 
Dąbek uspokaja:

– Ludziom się wydaje, że każde sta-
re drzewo to pomnik przyrody, a tym-

czasem przy tej drodze tylko jedno z 
drzew jest pomnikiem przyrody. 

W Wydziale Ochrony Środowiska 
nikt nie chce z nami oficjalnie rozma-
wiać. Wójt Sylwester Puchała zapewnia, 
że wycinka dotyczy drzew, które są cho-
re lub zagrażają bezpieczeństwu.

– Wszystko odbywa się zgodnie z 
prawem. Wycinką zajmuje się zarząd-
ca drogi – informuje. – Przy drodze jest 
tylko jeden pomnik przyrody, zostanie 
poddany zabiegom pielęgnacyjnym, ale 
nie zostanie wycięty – zapewnia Sylwe-
ster Puchała. 

\\\   Ile jest tych pomników  
przyrody?

Tymczasem tabliczki z napisem 
„pomnik przyrody” widnieją na czte-
rech lipach wzdłuż drogi. Postanowi-
liśmy całą sytuację wyjaśnić w MZDW, 
które jako zarządca drogi oraz inwe-
stor powinien najlepiej orientować się 
w sytuacji. Prawo dopuszcza wycinkę 

drzewa będącego pomnikiem przyrody, 
gdy wymaga tego realizacja inwestycji 
celu publicznego. To wymaga jednak 
zachowania pewnych procedur. Inwe-
stor powinien zwrócić się do gminy z 
odpowiednim wnioskiem, a rada gmi-
ny powinna podjąć uchwałę znoszącą 
ochronę pomnikową. W niektórych 
wypadkach taką zgodę wydaje Regio-
nalna Dyrekcja Ochrony Środowiska. 
Niestety do zamknięcia tego numeru 
Przeglądu Piaseczyńskiego rzecznik 
MZDW nie zdążył odpowiedzieć na py-
tanie, czy wycinka w Prażmowie została 
zlecona przez zarządcę drogi w ramach 
przygotowania pod inwestycję oraz czy 
MZDW zdobył odpowiednie pozwolenia 
na wycinkę drzew pomnikowych. 

Tekst i zdjęcia Joanna Ferlian

AKTUALNOŚCI

Przygotowane działki pod zabudowę w okolicy Lasu Kabackiego

Obie lipy w sąsiedztwie posterunku policji mają tabliczki „pomnik przyrody”

W przypadku większych drzew  
wycinka to kilkustopniowy proces

\\\	 JÓZEFOSŁAW

Najgłośniejszy i najciekawszy 
plan zagospodarowania 
ostatnich lat został przez 
wojewodę przyjęty prawie w 
całości. Zabrakło kilku kresek. 

P lanowanie przestrzenne Józefosła-
wia to dość skomplikowana spra-

wa. Po pierwsze jest duży, po drugie 
intensywnie zabudowany, brakuje mu 
miejsc publicznych, centrum, a drogi 
narysowane w 1994 r. poznikały. Na 
innych drogach powstały osiedla. War-
tość ziemi natomiast znacznie wzrosła, 
więc ten, kto jeszcze nie sprzedał ziemi 
deweloperowi albo ten, kto jeszcze nic 
na tej ziemi nie wybudował, niechętnie 
godzi się na zapisy, które spowodują ob-
niżenie wartości działki. Gmina musi 
więc liczyć się z koniecznością wypłaty 
w przyszłości odszkodowań. 

O planie zagospodarowania dla 
Józefosławia pisaliśmy wiele razy. Jego 
przyjęciu towarzyszyło sporo kontro-
wersji, mieszkańcom nie podobało się 
wiele rozwiązań, chociażby otwieranie 
dróg lub ich przedłużanie. Burmistrz 
część uwag mieszkańców uwzględnił, 
ale na dużą część nie mógł przystać. 
Konieczne były dwa wyłożenia, choć 
to wcale nie dużo. W sąsiedniej gminie 
Prażmów trwało niedawno piąte wyło-
żenie planu maleńkiej wsi Jeziórko, w 
gminie Piaseczno zdarza się natomiast, 
że mniejsze plany są wykładane 3 razy.

Radni przyjęli uchwałą plan, wo-
jewoda stwierdził jednak nieważność 
jego części. Zabrakło linii rozgranicza-

jących kilka dróg. Są to więc jedynie 
błędy techniczne, które jednak należy 
poprawić. Później radni będą musieli 
przyjąć uchwałę w zakresie zakwestio-
nowanych punktów. Pozostałe punkty 
całego planu zostaną niebawem opub-
likowane w dzienniku urzędowym i za-
czną obowiązywać. Do tej pory bowiem 
deweloperzy mogą składać wnioski o 
pozwolenia na budowę oparte na zapi-
sach starego planu.

– Wiele razy wyrażałem swoją opi-
nię, że nowy plan zagospodarowania 
jest bardzo dobrym kompromisem po-
między tym, co jest nam niezbędne, a 
tym, co możliwe – uważa radny z Józe-
fosławia Robert Widz, przewodniczący 
komisji polityki gospodarczej.

Plan Józefosławia jest jednak ważny 
dla całego powiatu z innego powodu. 
Planowanie przestrzenne to bardzo 
skomplikowana dziedzina, w związku 
z tym zazwyczaj mieszkańcy nie ro-
zumieli o co chodzi, nie wiedzieli co w 
tym planie musi się znaleźć, a co może, 
czasem nie wiedzieli nawet, że plan jest 
zmieniany. Gmina Piaseczno natomiast 
w ramach wyłożenia planu Józefosła-
wia zorganizowała w miejscowej szko-
le cykl warsztatów, w których uczest-
niczyli projektanci, burmistrz, radni i 
urzędnicy, oraz mieszkańcy. Oczywiście 
wiele rzeczy należy w takiej komunika-
cji poprawić, niemniej jest to pierwszy 
taki przypadek w naszym powiecie. W 
dodatku było o nim tak głośno, że chyba 
nawet niezainteresowany mieszkaniec 
Józefosławia miał świadomość, że plan 
jest zmieniany.

Tekst i zdjęcie Joanna Grela

Droga kosztem drzew

Plan prawie przyjęty

R E K L A M A
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Stoisz w korku?  
Byłeś świadkiem wypadku?  

Znalazłeś się w miejscu,  
w którym dzieje się coś 

 ciekawego, coś, czym chciałbyś 
podzielić się z innymi?

Najciekawsze  
newsy  

opublikujemy  
w gazecie

Poinformuj o tym 
mieszkańców powiatu. 

Bądź pierwszy!

Przesyłaj zdjęcia i informacje  
do redakcji – MMS i SMS  

pod nr tel. 501 09 14 80 lub e-mail: 
redakcja@przegladpiaseczynski.pl 

\\\	 PIASECZNO

Zwolniona w 2015 r.  
ze stanowiska dyrektora 
Gimnazjum nr 2 w Piasecznie 
Agnieszka Malarczyk wygrała 
kolejny proces z gminą.

D ecyzję o odwołaniu jej ze stano-
wiska dyrektora szkoły Agniesz-

ka Malarczyk otrzymała na początku 
kwietnia 2015 r. Burmistrz Zdzisław 
Lis podkreślał wówczas, że podjął de-
cyzję w związku z wnioskiem Rady Pe-
dagogicznej o odwołanie Malarczyk z 
pełnionej funkcji. Zdaniem burmistrza 
prawidłowe funkcjonowanie szkoły, 
zważywszy między innymi na nara-
stający konflikt między dyrekcją a na-
uczycielami, było zagrożone. Ustępująca 
dyrektor nie zgadzała się z tą decyzją i 

od razu zapowiedziała wystąpienie na 
drogę sądową.

– Zdecydowałam, że będę walczyć 
o przywrócenie dobrego imienia. Tyl-
ko sąd mógł udowodnić, że odwołanie 
nastąpiło z naruszeniem prawa – mówi 
Agnieszka Malarczyk.

Niespełna rok później, 16 lutego 
2016 r. , Wojewódzki Sąd Administracyj-
ny stwierdził nieważność zarządzenia 
o odwołaniu Malarczyk ze stanowiska 
dyrektora szkoły. Gmina złożyła skargę 
na tę decyzję do Naczelnego Sądu Admi-
nistracyjnego, który 22 listopada 2016 
r. odrzucił skargę burmistrza. 

– Tym samym sąd ostatecznie po-
twierdził nieważność zarządzenia bur-
mistrza o odwołaniu mnie ze stanowi-
ska dyrektora Gimnazjum nr 2 im. Jana 
Pawła II w Piasecznie – wyjaśnia była 
dyrektor placówki. 

To jednak nie była ostatnia sprawa 
sądowa. Malarczyk postanowiła do-
chodzić swoich praw również w Sądzie 
Pracy. Oczekiwała wypłaty utraconego 
dodatku funkcyjnego w związku z od-
wołaniem jej ze stanowiska przed upły-
wem 5-letniej kadencji. W ubiegłym 
tygodniu zapadł prawomocny wyrok 
w tej sprawie. Gmina Piaseczno będzie 
musiała zapłacić byłej dyrektor „dwójki” 
około 50 tysięcy zł.

Po decyzji o odwołaniu Agnieszka 
Malarczyk skorzystała z urlopu dla po-
ratowania zdrowia, a następnie podjęła 
pracę w innej szkole. Na pytanie o to, czy 
czuje satysfakcję z podwójnej wygranej, 
odpowiada:

– Trudno tu mówić o satysfakcji, 
walczyłam o przywrócenie dobrego 
imienia.

I nie wyklucza, że nie było to ostat-
nie postępowanie sądowe w tej sprawie.

Gmina z kolei wystąpiła do sądu o 
uzasadnienie wyroku.

– W ocenie działu prawnego Urzędu 
Miasta i Gminy Piaseczno zachodzą pod-
stawy do wniesienia skargi kasacyjnej 
– informuje Biuro Promocji UG. – Sąd I 
instancji oddalił pozew Pani Agnieszki 
Malarczyk, który był skierowany prze-
ciwko Gminie i przeciwko Burmistrzo-
wi, natomiast Sąd II instancji zmienił 
wyrok, uwzględniając roszczenie w 
stosunku do Gminy, natomiast w po-
zostałym zakresie apelację oddalił. Na 
temat szczegółów będziemy mogli się 
wypowiedzieć po otrzymaniu pisemne-
go uzasadnienia do wyroku – czytamy 
w oświadczeniu.              Joanna Ferlian

Dyrektor kontra gmina – 2:0

Agnieszka Malarczyk była dyrektorem Gimnazjum nr 2 przez ponad 2,5 roku

Dariusz Zwoliński

\\\    Nowy wójt wybrany
W niedzielę mieszkańcy Nadarzyna wybierali nowego wójta. Wygrał Dariusz Zwoliński z lokal-
nego komitetu, który pokonał Dariusza Nowaka z PiS, otrzymując 61% głosów.
To pierwsze wybory w naszej okolicy w roku wyborczym. Musiały zostać przeprowadzone 
przedwcześnie, ponieważ rządzący przez 19 lat gminą wójt Janusz Grzyb zmarł 8 grudnia 2017 
r. na zawał serca.
W styczniu komisarzem w Nadarzynie został Dariusz Nowak z PiS. Jego konkurentem był 
Dariusz Zwoliński z lokalnego komitetu, popieranego przez PSL, na którego zagłosowało w 
niedzielę 61% osób. Frekwencja wyniosła 58,76%. 
– Dariusz Zwoliński ma 50 lat. Ukończył Akademię Wychowania Fizycznego w Warszawie. 
Pracował jako nauczyciel i trener. W 2016 r. został dyrektorem Gminnego Ośrodka Sportu w 
Nadarzynie. Jest żonaty, ma dorosłego syna – informuje Portal Samorządowy.

\\\	 W SKRÓCIE
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\\\	 PIASECZNO

Pomysł z muralem na jednej 
ze ścian Przystanku Kultura 
poddała radna Magdalena 
Woźniak. Wstępna reakcja 
władz Centrum Kultury jest 
pozytywna. 

T o nie pierwszy pomysł radnej na 
wykorzystanie graffiti do ozdo-

bienia przestrzeni miejskiej. Kiedy 
uruchomiono piaseczyński skatepark, 
rozważała pozwolenie graficiarzom na 
pomalowanie okolicznych garaży. Nie-
stety okazało się, że to skomplikowana 
kwestia ze względu na własność tere-
nu i projekt jak dotąd nie doczekał się 
realizacji. Tym razem radna pomyślała 
o wykorzystaniu budynku, który jest 
własnością gminy.

– Ta ściana aż się prosi o ozdobienie 
– mówi Magdalena Woźniak. – Jestem 

po wstępnych rozmowach z Olkiem 
Ryszką z Centrum Kultury. Jak tylko 
wróci z urlopu, zajmiemy się szczegóło-
wymi ustaleniami – zapowiada. Pomysł 

został przyjęty z entuzjazmem przez 
internautów. Mieszkańcy proponują 
kolejne budynki, których wizerunek 
murale mogłyby pozytywnie zmienić. 
Pytanie brzmi, co na to ich właściciele. 
Nie można wykluczyć, że jeśli projekt 
byłby ciekawy a wykonanie finansowała 
gmina, znaleźliby się chętni. 

Katarzyna Krzyszkowska-Sut przy-
pomniała, że wśród ubiegłorocznych 
propozycji do budżetu obywatelskie-
go znalazł się między innymi pomysł 
stworzenia muralu na ścianie budynku 
przylegającego do parkingu przy ul. 
Zgody. Niestety zagłosowało na niego 
tylko 29 osób, być może wiedząc, że bu-
dynek jest w rękach prywatnych i nie 
ma pewności, że projekt mógłby zostać 
zrealizowany.

Czy ostatecznie na ścianie Przystan-
ku Kultura powstanie mural, co będzie 
przedstawiał, kto go wykona i kto za to 
zapłaci? Na razie nie wiadomo, ale zwa-
żywszy na to, że mamy rok wyborczy, są 
szanse, że prace nad realizacją tej idei 
będą intensywne i efektywne.

Tekst i zdjęcia Joanna Ferlian

AKTUALNOŚCI

Niekiedy mural udaje „prawdziwą” elewację budynku, jak ten w Łodzi

Wyobraźnia artysty może zamienić tę pustą ścianę w dzieło sztuki

Zamalują Przystanek Kultura?

I mprezę zorganizowała Gmina Pia-
seczno, Komenda Powiatowa Poli-

cji w Piasecznie oraz Miejsko-Gminny 
Ośrodek Pomocy Społecznej w sali gim-
nastycznej Szkoły Podstawowej nr 5 w 
Piasecznie.

– Impreza była podsumowaniem 
naszej akcji, prowadzonej pod hasłem 
„Seniorze strzeż się!”. Inicjatorem tych 
działań był Komendant Powiatowy Poli-
cji w Piasecznie mł. insp. Robert Chmie-
lewski oraz Zastępca Burmistrza Miasta 
i Gminy Piaseczno Hanna Kułakowska-
-Michalak. To właśnie z ich rąk nagro-
dę za niedopuszczenie do przekazania 
oszustom 50 tysięcy złotych otrzymał 
45-letni pan Tomasz, piaseczyński tak-
sówkarz – informuje Jarosław Sawi-
cki, rzecznik prasowy piaseczyńskiej 
komendy. – Pan Tomasz kilka tygodni 

temu został przez oszustów wezwany 
do Magdalenki, skąd miał przewieźć do 
banku 80-letnią kobietę w celu pilnej 
wypłaty pieniędzy w związku z „akcją 
prowadzoną przez policjantów”. Dal-
sze działania jakie podjął taksówkarz, 
uchroniły kobietę przed przekazaniem 
oszczędności całego życia w ręce prze-
stępców. Postawa pana Tomasza zasłu-
guje na nasze najwyższe uznanie.

Impreza o nazwie „Seniorze, strzeż 
się!” była podsumowaniem kilkutygo-
dniowych działań piaseczyńskiej policji, 
które miały zapobiec wyłudzaniu pie-
niędzy właśnie metodą „na policjanta”. 
Podczas wydarzenia seniorzy mogli 
przeprowadzić podstawowe badania 
lekarskie, obejrzeć pokaz samoobrony, 
przebyć szybkie szkolenie z udzielania 
pierwszej pomocy, spotkać się z dzielni-
cowymi, a także odebrać Kartę Seniora i 
spotkać się z przyjaciółmi.

Fotorelacja z tego wydarzenia, któ-
remu mieliśmy ogromną przyjemność 
patronować, znajduje się na stronie 14 
tego wydania.

Tekst i zdjęcie Joanna Grela

Taksówkarz 
bohaterem

– W wyniku pracy operacyjnej funk-
cjonariusze z Piaseczna, którzy na co 
dzień zajmują się sprawami dotyczący-
mi przestępczości gospodarczej i korup-
cji, przeprowadzili kontrolę jednego z 
lokali gastronomicznych w centrum Pia-
seczna – relacjonuje Jarosław Sawicki, 
rzecznik prasowy piaseczyńskiej Ko-
mendy. –  Podczas kontroli ujawniono, 
że w lokalu prowadzona jest sprzedaż 
napojów alkoholowych bez wymaganej 
koncesji.

Jednak nielegalny alkohol to nie 
wszystko. 

– W jednym z pomieszczeń znaj-
dowały się automaty go gry, na które 
właściciel nie posiadał dokumentacji 
umożliwiającej ich wykorzystywanie 
przez klientów – informuje Sawicki. 
– Automaty i znajdujący się w lokalu 
alkohol został zabezpieczone na czas 
prowadzenia postępowania karno- 
skarbowego.

JG

Nielegalne automaty 
i alkohol

R E K L A M A
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\\\	 NOWA IWICZNA

Na peron nie da się wejść 
już kilka minut przed 
nadjeżdżającym pociągiem. 
Wszystko zgodnie z przepisami. 

P eron wschodni w Nowej Iwicznej 
to ten, z którego setki ludzi odjeż-

dżają rano w kierunku Warszawy. Kiedy 
pisaliśmy o problemie tworzących się 
ogromnych korków na przejeździe w 
Nowej Iwicznej, naszą uwagę przykuł 
oddzielny szlaban na peron, zamyka-
jący się w tym samym czasie co rogatki 
przejazdowe. 

\\\   Z jednej strony absurd…
Po tekście o korkach napisał też do 

nas Czytelnik.
– Napiszcie proszę o tym absurdzie 

z wejściem na peron. Sami piszecie, że 
rogatki zamykają się kilka minut przed 
pociągiem. I ten szlaban też się wtedy 
zamyka. Młodzi ludzie to już chyba nie 
zwracają uwagi, ale starsze osoby, mniej 
sprawne to się nigdy nie przyzwyczają. 
Najkomiczniej jest rano w godzinach 
szczytu. To jest tłum, który zgina się pod 
tym szlabanem żeby wejść – napisał do 
nas pan Roman.

Sytuacja na pierwszy rzut oka wy-
gląda komicznie. Pasażerowie, dość 
tłumnie, nadciągają na peron z obydwu 
stron Krasickiego. Nadjeżdżający pociąg 
włącza czujnik, rogatki się zamykają co 

najmniej dwie minuty przed pociągiem. 
Czasem, tak jak pisaliśmy, zamykają się 
wcześniej. Wtedy też zamyka się szla-
ban na peron.

– To jest trochę dziwne. Bo ten, kto 
się dostał już do tego szlabanu i tak 
musiał przekroczyć te na Krasickiego. 
Tam było niebezpiecznie, bo tam jeżdżą 
pociągi, a co mu grozi przy wejściu na 
peron? – pyta pan Roman.

\\\   …ale chodzi  
o bezpieczeństwo

Problem polega jednak na tym, że to 
jest szlaban dla wychodzących, a nie dla 
wchodzących.

– Szlaban przy zejściu z peronu zo-
stał zamontowany dla bezpieczeństwa 
podróżujących. Zejście prowadzi mię-

dzy szlabany przejazdu, na którym trzy 
tory (dwa linii Radom - Warszawa i je-
den linii siekierkowskiej) krzyżują się z 
drogą dla samochodów. Dla utrzymania 
odpowiedniego poziomu bezpieczeń-
stwa, kiedy rogatki przejazdu zamykają 
się przed zbliżającym pociągiem, za-
myka się także szlaban przy dojściu do 
peronu (taki sam system zabezpieczeń 
funkcjonuje także na przystanku Dawi-
dy) – informuje nas rzecznik prasowy 
PKP PLK S.A. Karol Jakubowski. – Spo-
sób zabezpieczenia przejazdu i dojścia 
na peron został wykonany zgodnie z 
przepisami.

Faktycznie, po modernizacji, przej-
ścia przez tory muszą być bezkolizyj-
ne z torami lub wyposażone w zapory. 
Pociągi pospieszne przejeżdżają przez 
przejazd z dużą prędkością. Szlabany 
są dla bezpieczeństwa, ale także po to 
żeby pociągi nie zatrzymujące się na 
peronach nie musiały zwalniać.

– Ale mówimy o tym peronie w stro-
nę Warszawy. Tylu ludzi z tej Warki czy 
Radomia wysiada w Nowej Iwicznej, kto 
by pomyślał! – irytuje się pan Roman.

To jednak nie ma znaczenia, czy 
wysiada jedna osoba czy 50. Faktycz- 
nie schodzi ona z peronu i ma realną 
możliwość wejścia pod inny pociąg. 
Zresztą jeśli żaden pociąg nie nad- 
jeżdża, to po wjeździe pociągu z Rado-
mia, rogatki się podnoszą. Z perspekty-
wy PKP można przyjść na pociąg wcześ-
niej, niemniej z punktu widzenia pasa-
żera, dwie albo kilka minut to jeszcze 
dużo czasu do odjazdu. Tak czy inaczej, 
tak musi zostać. 

Tekst i zdjęcie Joanna Grela

społeczeństwo

Nowa, sztuczna murawa ułatwi całoroczną grę zawodnikomNa pierwszy rzut oka szlaban  
wygląda absurdalnie, jednak tylko 
tak można zapewnić pasażerom  
bezpieczeństwo

\\\	 PIASECZNO

Kolejne boisko piłkarskie 
powstanie na stadionie  
w Żabieńcu.  

Gmina właśnie ogłosiła przetarg na 
budowę boiska piłkarskiego typu 

Orlik na terenie stadionu w Żabieńcu. 
Nowa murawa pojawi się w sąsiedz-
twie budynku, w którym swą siedzibę 
ma LKS Jedność Żabieniec. Zadanie to 
ma być wykonane w formule „zapro-
jektuj i buduj”. Wyłoniony w przetargu 

wykonawca będzie miał za zadanie za-
projektować boisko wraz z infrastruk-
turą towarzysząca, uzyskać niezbędne 
pozwolenia na budowę, wybudować 
obiekt oraz uzyskać pozwolenie na jego 
użytkowanie. 

Boisko z trawy syntetycznej ma 
mieć zewnętrzny wymiar 30x50 m. Bę-
dzie wyposażone w odwodnienie, piłko-
chwyty oraz oświetlenie. Jeśli wszystko 
pójdzie zgodnie z planem, czyli prze-
targ, w którym oferty można składać 
do 26 marca, zakończy się podpisaniem 
umowy z wyłonionym w jego wyniku 
wykonawcą, nowa murawa powinna 
być gotowa we wrześniu. 

Na to zadanie gmina zabezpieczy-
ła w budżecie nieco ponad pół miliona 
złotych. 

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

Nowy Orlik 
po wakacjach

Bieg przez płotki

C hoć termometry pokazywały kil-
kanaście stopni mrozu, równo o 

północy 1 marca, kiedy obchodzony 
jest Dzień Żołnierzy Wyklętych aż 101 
zawodników wystartowało w Grocho-

wej w Pierwszym Biegu Żołnierzy Nie-
złomnych. Pomysłodawcą imprezy był 
sekretarz powiatu Maciej Michalski. Jej 
organizacją zajęli się specjaliści od bie-
gów ekstremalnych. Trasa biegła przez 

Las Chojnowski do mety przy skrzy- 
żowaniu ul. Głównej z Jagodową w Pis- 
kórce. Wprawdzie dystans był symbo-
liczny, bo wynosił zaledwie 1963 metry, 
ale po drodze na zawodników czekały 

dodatkowe wyzwania i przeszkody.  
Musieli pokonać strumień, zasieki  
i przenieść drewniany bal. Na mecie 
każdy z biegaczy otrzymał okolicznoś-
ciowy medal. Bieg zakończył się złoże-

niem kwiatów i zapaleniem zniczy przy 
krzyżu upamiętniającym poległych  
w 1944 r. 

Joanna Ferlian

Biegacze w nietypowy sposób uczcili pamięć Żołnierzy Wyklętych 
– startując w nocnym biegu przez Lasy Chojnowskie. Pobiegli w mroźną noc

1. Biegacze i samorządowcy złożyli tez kwiaty pod krzyżem upamiętniającym poległych 2. Organizatorzy zadbali o dodatkowe utrudnienia dla biegaczy  3. Mimo trudnych warunków humory dopisywały
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\\\	 PIASECZNO

Gdy tylko odpuszczą mrozy, 
nowy wykonawca wróci  
do modernizacji ul. Granicznej 
w Zalesiu Dolnym. Na całej 
długości ulicy. 

W e wrześniu ubiegłego roku gmi-
na ogłosiła przetarg na remont 

gruntowego odcinka ul. Granicznej w 
Zalesiu Dolnym. Fragment drogi od ul. 
Sosnowej do ul. Wilanowskiej miał się 
doczekać asfaltu. Wykonawca rozpoczął 
prace, ale niedługo później zostały one 
przerwane.

– Na odcinku ul. Granicznej prze-
rwano roboty w październiku z powodu 
nieprawidłowości projektowo-wyko-
nawczych – poinformował w grudniu 
naszego czytelnika Bogdan Krawczyk 

z Wydziału Infrastruktury i Transportu 
Publicznego. Zapewnił, że gmina zabez-
pieczyła środki na dokończenie zada- 

nia w budżecie na 2018 r. oraz przy-
mierza się do położenia nowego asfaltu  
na pozostałym odcinku jezdni. Jak uda- 
ło nam się ustalić, przyczyną wstrzy-
mania prac była rozbieżność między 
projektem a zastaną sytuacją. Chodzi 
głównie o lokalizację słupów teleko-
munikacyjnych i niezbędną dla ruchu 
dwukierunkowego szerokość jezdni. 
Ponowny przetarg na oba zadania za-
kończył się w lutym. Wygrał go ten sam 
wykonawca, który za kwotę 580 tys.  
złotych w ciągu 30-40 dni od pod- 
pisania umowy ma zapewnić nową na-
wierchnię na całej długości jednej z dróg 
dojazdowych do Górek Szymona. Oczy-
wiście prace rozpoczną się, gdy pozwoli 
na to pogoda.

Tekst i zdjęcia Joanna Ferlian

Graniczna po całości

Nowy asfalt pojawi się na całej długości drogi

Powodem przerwania prac były między innymi słupy uniemożliwiające  
poszerzenie

\\\	 GÓRA KALWARIA

Dlaczego gmina wywiozła 
odpady na jedną z działek? 

Od pewnego czasu w gminie Góra 
Kalwaria, na teren jednej z nale-

żących do niej działek niedaleko Mo-
czydłowa, zwożone były odpady. Skła-
dowisko zaniepokoiło mieszkańców, 
którzy byli ciekawi powodu utworzenia 
go w tym miejscu. Okazało się, że było to 
działanie wyłącznie tymczasowe.

– Odpady, o których mowa, to liście 
odebrane od naszych mieszkańców. 
Ze względu na ich dużą ilość, nie było 
możliwości składowania tych śmieci 
w Punkcie Selektywnej Zbiórki Odpa-
dów Komunalnych (PSZOK) w Górze 
Kalwarii. Dlatego znalazły się, tymcza-

sowo, na wspomnianej działce. Są z niej 
sukcesywnie usuwane, przewożone do 
PSZOK-u, a następnie zabierane przez 
firmę wywozową do zakładu utylizacji 
– powiedział nam wiceburmistrz Marek 
Rutowicz.

Czy działanie gminy było zgodne 
z obowiązującymi przepisami? O tym 
dowiemy się dopiero pod koniec mar-
ca, po przeprowadzeniu kontroli przez 
Wojewódzki Inspektorat Ochrony Śro-
dowiska.

– Delegatura rozpoczęła w dniu 
23.02.2018 r. kontrolę interwencyjną 
w gminie Góra Kalwaria. Przewidywany 
czas zakończenia kontroli to 20.03.2018 
r. – poinformował nas Tomasz Skuza, 
pełniący obowiązki kierownika delega-
tury w Radomiu.

RL

Składowisko w Moczydłowie

Na przykład w Meksyku najważniej-
sze są tacos, we Francji – bagietki, 

w Irlandii farls, a w Uzbekistanie – uz-
becka lepioszka, o której piszę poniżej.

Od czasów starożytnych chleb w 
Uzbekistanie jest uważany za boskie 
błogosławieństwo i jest bardzo czczony. 
Chleb jest głową wszystkiego. Znaczenie 
mikroelementów pochodzących ze zbóż 
jest bardzo ważne dla ludzkiego orga-
nizmu! Zazwyczaj uzbeckie lepioszki 
są wytwarzane z mąki pszennej, wody, 
soli. Piecze się w specjalnych piecach, 
które nazywane są tandyr. To tradycyjny 
piec wykonany przez rzemieślników ze 
specjalnego rodzaju gliny z dodatkiem 
piasku ceramicznego. Chleby piecze się 
na ścianach tandyra, dzięki czemu za-
chowują wszystkie mikroelementy. Z 
pieca lepioszki wyciągane są za pomocą 
specjalnych narzędzi. Z lepioszki można 
zrobić kanapki, zjeść z gorącymi dania-

mi, idealnie łączy się ze słodkimi dodat-
kami. Chleb z Tandyra to niesamowicie 
pyszny produkt. Każdy, kto chociaż raz 
spróbował lepioszki, zakochuje się w 
niej na całe życie. Oryginalne, chrupiące 
i niepowtarzalne uzbeckie chleby wy-
piekane są w Piekarni Lepioszka, która 
już od zeszłego roku cieszy swą obec-
nością mieszkańców Piaseczna.

Elena, właścicielka piekarni:
– Z radością informuję, że teraz 

posiadacze Karty Seniora lub Piase-
czyńskiej Karty Mieszkańca otrzymują 
zniżkę. Naprawdę kochamy naszych 
Klientów i cieszymy się z ich odwiedzin 
w każdą pogodę i każdy dzień tygodnia!

Chleb jest najważniejszy
Kiedy odwiedzimy dowolną część świata, lokalni mieszkańcy bez 
wątpienia zaproponują Wam skosztowanie ich chleba.

ul. Kniaziewicza 45 lok. 13, Piaseczno

ARTY    K UŁSP    O NS  O R O WANY  

\\\    Wspólnie działamy, Górę zmieniamy
Ośrodek Kultury w Górze Kalwarii został beneficjentem programu 
„Dom Kultury+ Inicjatywy lokalne 2018”, którego operatorem jest 
Narodowe Centrum Kultury. W ramach projektu „Wspólnie działamy, 
Górę zmieniamy” już 15 marca o godzinie 17:00 przy ulicy Pijarskiej 
40 zapraszamy na spotkanie młodzież, seniorów, osoby aktywnie 
społecznie oraz te, które chcą włączyć się w działania. Główny nacisk 
programu położony jest na nawiązywanie przez dom kultury stałych 
relacji z mieszkańcami miejscowości, na terenie których działa. Odkry-
wanie talentów i wzmacnianie potencjału społecznego ma owocować 
stworzeniem wspólnych projektów na rzecz społeczności lokalnych  
i przestrzeni publicznej. W I etapie będzie prowadzona diagnoza 
społeczna w wybranych lokalizacjach gminy Góra Kalwaria oraz ogło-
szenie i rozstrzygnięcie konkursu na inicjatywy lokalne (od 3 do 7).  
W II etapie będą realizowane zwycięskie projekty społeczne. Na reali-
zację wszystkich zwycięskich propozycji Narodowe Centrum Kultury 
przeznaczyło 22 000 zł.
Dodatkowych informacji udziela koordynator projektu Piotr Milewski, 
tel. 506 788 690, p.milewski@kulturagk.pl

\\\	 W SKRÓCIE
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\\\	 PIASECZNO

Od ponad tygodnia społeczna 
inicjatywa wymiany książek 
odbywa się w lokalu koło 
skateparku. Jest tam  
przede wszystkim ciepło,  
a organizatorzy nie muszą  
już wozić na rynek książek  
w taczkach. 

O reaktywacji Wysypiska Książek 
pisaliśmy pod koniec września. 

Ta inicjatywa powstała już w 2012 r., 
ale zainteresowanie nie było wówczas 
duże, głównie z powodu książek jakimi 
ludzie chcieli się dzielić.

– Teraz to zupełnie coś innego. Lu-
dzie przynoszą nowe, świetne książki, 
„makulatury” jest znacznie mniej. Jakby 
zmieniła się nasza mentalność, zrozu-
mieliśmy, na czym polega uwalnianie 
książek. Już nie musimy ich posiadać ca-
łe życie. I o to właśnie chodziło – mówi-
ła nam we wrześniu Karolina Hofman, 
pomysłodawczyni Wysypiska Książek.

Od września ludzie wymieniali się 
książkami na rynku w weekendy. Akcja 
cieszyła się niesamowitą popularnością.

– Przywieźliśmy dwie torby ikej-
ki, wróciliśmy z połową jednej. Teraz 
nie wiem od czego zacząć... W tle gra 
The Doors, bo na Wysypisku znalazłam 
m.in. „Teksty i i przekłady” ich piose-
nek. Fantastyczna inicjatywa. Radość, 
że inny dzieciak cieszy się z książki, z 
której syn już wyrósł. Trochę wzru-
szeń, kiedy widzi się wydania książek 
zapamiętanych z dzieciństwa i czasów 
licealnych. Rozmowy. Magiczne prze-
kazywanie książek z rąk do rąk, bo ktoś 
marzył o Muminkach, a ktoś właśnie 
przyniósł. Bardzo miłe to potykanie się 
o książki na rynku w Piasecznie – pisała 
we wrześniu na facebookowym profilu 
Wysypiska popularna dziennikarka Ka-
tarzyna Montgomery.

Wysypisko wystartowało jednak na 
koniec sezonu, wkrótce pogoda unie-

możliwiła „wysypywanie” książek na 
rynku. Wysypisko jednak, dość nagle, 
otrzymało od gminy tymczasowy lokal 
na skateparku. Otworzyło się w mo-
mencie najmniej sprzyjającym, bo pod-
czas kilkunastostopniowych mrozów.

– Jestem pozytywnie zaskoczona 
zainteresowaniem mieszkańców Pia-
seczna i okolic naszą inicjatywą. Odkąd 
zakończyliśmy letni sezon, niewiele 
osób pytało o książki. Tymczasem kie-
dy udało się – z pomocą radnej Magda-
leny Woźniak i wiceburmistrz Hanny 
Kułakowskiej-Michalak – zorganizować 
Wysypisko w zimie, ruszyły do nas do-
słownie tłumy – mówi nam Karolina 
Hofman. –  Nasze zimowe otwarcie zbie-
gło się dość niefortunnie z falą najwięk-
szych mrozów; liczyliśmy się z tym, że 
w czasie naszych Wysypów będziemy 
z nudów dłubać palcem w bucie, tym-
czasem mamy nieustanny ruch. Takie 
zainteresowanie ogromnie nas cieszy 
– to znaczy, że jest w Piasecznie duże 
grono osób wymykających się nieweso-
łym statystykom czytelnictwa.

Wysypisko działa tymczasowo na 
tyłach pomarańczowego budynku na 
skateparku w środy i piątki od godz. 
17.00 do 20.00 oraz w niedziele od 
11.00 do 16.00. 

Jeżeli mają Państwo zbędne regały 
na książki, bardzo przydadzą się orga-
nizatorom. Z Wysypiskiem można się 
skontaktować poprzez stronę na Fa-
cebooku: https://www.facebook.com/
WysypiskoKsiazek/, można także pisać 
na adres mailowy wysypisko.ksiazek@
gmail.com.

Tekst i zdjęcie Joanna Grela

SPOŁECZEŃSTWO

„Ludzie przynoszą 
nowe, świetne książki, 

„makulatury” jest 
znacznie mniej”

Wysypisko przezimuje na skateparku

Wysypisko 
pod dachem

\\\    BLIŻEJ TEATRU, BLIŻEJ GWIAZD  
– DANIEL OLBRYCHSKI
Zapraszamy na nowy cykl spotkań Bliżej 
Teatru, Bliżej Gwiazd z twórcami i artysta-
mi teatru. Rozmowy o teatrze, życiu, pracy 
zawodowej i pasjach artystów poprowa-
dzi znana aktorka Jolanta Żółkowska. Jej 
pierwszym gościem będzie legenda pol-
skiego kina i teatru, wybitny aktor Daniel 
Olbrychski.

Niedziela, 11 marca, godz. 17
Konstanciński Dom Kultury, 
ul. Mostowa 15. Wstęp wolny

\\\	 KULTURA W SKRÓCIE
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D wie informacje zainspirowały 
mnie do napisania wspomnień o 

piaseczyńskich aptekach, których dziś 
jest dużo, na każdym kroku widać ap-
tekarskie szyldy. Pierwsza informacja 
to ta, że Piaseczno ma przejściowe, jak 
się w końcu okazało, trudności z dyżu-
rami nocnymi aptek. To z kolei zachęciło 
mnie do sprawdzenia, jak to drzewiej 
bywało. Druga informacja jest w zasa-
dzie zbiorem wiadomości, do których 
docierałam przez lata, a które w sposób 
dość tajemniczy ułożyły się w pewną 
całość, choć są fragmentaryczne i wy-
magają dalszych badań.

Proszę o wybaczenie, drogi Czy-
telniku, jeśli co jakiś czas zakrzyknę: 
„Niemożliwe, żeby zostało to całko-
wicie zapomniane!”. Zdumienie moje 

jest tym większe, im bardziej bohate-
rowie mojej opowieści byli ważni dla 
tworzenia nowoczesnej tkanki miasta. 
Wiadomości o nich były blisko, a jed-
nak bohaterowie walki o niepodległość, 
polską oświatę i kulturę zostali przez 

mieszkańców zapomniani. Jakże było 
można nie zauważyć starego pomnika 
na piaseczyńskim parafialnym cmenta-
rzu, na tablicach którego są „zaszyfro-
wane” informacje. Stoi ten pomnik od 
ponad 100 lat i... no cóż – O tempora, 
o mores! Te sto lat to czas wojen, prze-
wrotów politycznych, migracji ludności 
i naprzemiennego wymazywania z kart 
historii i gloryfikowania postaci, które w 
zależności od nastrojów raz okazywały 
sie bohaterami, kiedy indziej czarnymi 
charakterami. I tak się zaplątaliśmy w 
tych „wymazywaniach”, że legło to, co 
jest prawdziwą historią miasta.

Przyjmijmy pewien tok zdarzeń, 
który określi początek historii o ap-
tekach. W doniesieniach prasowych 
pierwsza wyszukana informacja na 

temat piaseczyńskiej apteki pochodzi 
z roku 1876, czytamy w niej, że od 1 
stycznia 1876 r. pan A. Łopaciński ot-
wiera w Piasecznie (guberni i powiecie 
warszawskim) aptekę. Szanowni klienci 
będą mogli zakupić w niej nowoczesne 

środki lekarskie i wody mineralne. Wy-
daje się, że była to apteka, w odróżnie-
niu od sklepów zielarskich i składów 
aptecznych przypominających dzisiej-
sze drogerie, z solidnie przygotowanym 
do zawodu farmaceutą. Oczywiście nie 
może być to pierwsza apteka w mieście 
od chwili jego powstania, ale od niej za-
czniemy. Nie ma informacji, w którym 
miejscu miasta była zlokalizowana, ale 
możemy przypuszczać, że blisko rynku. 
Jak długo istniała? Nie wiem.  

Następna informacja dotyczy prze-
łomu wieku, czyli na pewno lat od 1898 
do 1918 (być może zakres czasu jest 
większy, ale dowód mam na te 20 lat). 
I tu mamy rewelację, bo spotykamy się 

z aptekarzem, który zrobił dla miasta 
tak wiele, że czyny jego zapierają dech 
w piersiach. Przedstawiam Władysła-
wa Mzurę Starzeńskiego. Materiały, do 
których dotarłam, przedstawiają go jako 
twórcę piaseczyńskiej straży ogniowej. 
W 1905 r. był prezesem Macierzy Szkol-
nej, w 1914 r. prezesem Komitetu Oby-
watelskiego, a także organizował Kasę 
Oszczędnościowo- Pożyczkową, gdzie 
również prezesował, był też przewod-
niczącym Rady Opiekuńczej. Przełom 
XIX i XX wieku w Piasecznie to – przypo-
mnę – działalność Domu Opieki hrabiny 
Ludwiki Moriconi, który następnie prze-
istoczył się w świetnie zorganizowany 
dom dla sierot. To czas działalności obu 

księży Matulewiczów, hrabianki Cecylii 
Plater-Zyberkówny i w końcu dokto-
ra Antoniego Jaszczołta, który swoją 
działalnością łączył wszystkie te środo-
wiska, a także jest to historia powsta-
jącej dzielnicy letniskowej i tworzenia 
kolejek wąskotorowych. I oto pojawia 
się w tym szanownym towarzystwie 
farmaceuta Władysław Mzura Starzeń-
ski. Jak wyglądała jego działalność w 
czasach „pracy u podstaw”? Wielkim 
zaufaniem obdarzyli go mieszkańcy 
Piaseczna, skoro zaproszono go do tak 

wielu instytucji i oferowano najwyższe 
stanowiska. O społecznikowskich pa-
sjach farmaceutów tego okresu napi-
sano wiele tomów, w wielu miastach 
trzech zaborów można było spotkać 
tych charakterystycznych filantropów. 
Wnioskuję, że nad wyraz częsty kon-
takt z niedolą ludzką kierował ich na 
drogę działań społecznych. Ironicznie 
zwani „pigularzami”, musieli mieć dużą 
wiedzę, bo własnoręcznie sporządzali 
pigułki i mikstury, leków gotowych było 
w aptekach niewiele lub wcale.

Interesujący referat z 1899 r. wy-
głoszony w Warszawie przez doktora 
Aleksandra Zawadzkiego rzuca cieka-
we światło na działalność aptek. Cytuję 
fragment referatu: „Do aptek warszaw-
skich przychodzi rocznie około 80 tys., 
a pomiędzy nich wielu przynosi zaka-
żone bakteriami recepty. Farmaceuta 
bierze do ręki recepty, dotyka niemi 
flaszek, zgoła bez środków ostrożności 

skutkiem czego może obdarzyć dom, 
w którym mieszka chory, nową choro-
bą zakaźna. Wobec tego apteka może 
przestać być tem, czem być powinna 
officina sanitatis. Recepty, jak w ogóle 
papier, są wyjątkowo dobrymi kolpor-
terami bakterii” Doktor przestrzega też 
przed zachowywaniem starych recept, 
umieszczanych na flaszkach lekarstw. 
Proponuje fartuchy dla personelu, dwie 
miski do mycia rąk, wyrzucenie wyście-
łanych mebli, wprowadzenie szklanych 
stołów i kamiennych podłóg. Sublima-
tory często zmywać. Nie należy zaklejać 
pigułek śliną, a przyrządy do robienia 
mikstur często dezynfekować. Jakże 
ogromną rolę w krzewieniu kultury i 
wiedzy o zdrowiu społeczeństwa przy-
pisuje się właśnie farmaceutom.

W literaturze określa się aptekarzy 
tych czasów jako ludzi umiejących łą-
czyć pracę zawodową z działalnością 
społeczną, naukową i... niepodległościo-
wą. Ot i mamy charakterystykę Włady-
sława Mzury Starzeńskiego. Pochodzą-

cy z hrabiowskiego rodu, pieczętujące-
go się herbem Mzura (Lis), Władysław 
Starzeński nie pochodził z Piaseczna. 
Przybył do miasta po ukończeniu nauk 
i zajął się tworzeniem apteki i składu 
aptecznego. W księdze adresowej figu-
ruje jako właściciel aptek w Piasecznie 
i Konstancinie. Urodził się w Kapłani, 
miejscowości znajdującej się wówczas 
w ziemi łomżyńskiej, w której to by-
ło gniazdo rodowe Lis Starzeńskich. 
Jeszcze kilka słów o herbie Starzeń-
skich: Paprocki opisując herb w 1584 r. 
stwierdził:„Klejnot starodawny polski 

Lis alias Bzura. Niektórzy zowią Mzura, 
ale to własne jego nazwisko Lis, dlatego 
że przodkowie tej familii przedtem nosi-
li liszkę za herb, a gdy ruszyli za znacz-

nemi zasługami do tej strzały podnieśli 
w hełm lisa, jako to Długosz opowieda.... 
Nosili strzałę białą, dwoje jelca na niej w 
polu czerwonem.” cdn

W drugiej części opowieści będzie o 
rodzie Starzeńskich, spojrzymy w twarz 
aptekarzowi Starzeńskiemu, zastano-
wię się, jaki był związek Wacława Kauna 
burmistrza Piaseczna z Władysławem 
Starzeńskim.

Małgorzata Szturomska

Mzura, czyli Lis

napisz do autorki
m.szturomska@przegladpiaseczynski.pl

Farmaceuta bierze  
do ręki recepty,  

dotyka niemi flaszek, 
zgoła bez środków 
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Nie należy zaklejać 
pigułek śliną, a przyrządy 

do robienia mikstur 
często dezynfekować

W doniesieniach 
prasowych pierwsza 
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apteki pochodzi  
z roku 1876 Częsty kontakt  

z niedolą ludzką 
kierował ich na drogę 
działań społecznych

Apteka przy ulicy Puławskiej, zdjęcie sprzed II wojny światowej

Tablica z grobu rodzinnego Starzeńskich w Piasecznie

Reklama piaseczyńskiej apteki z Kuriera Warszawskiego z 1876 r.

Herb rodu Mzura (Lis)
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Rozbudowywany w różnych okre-
sach budynek stanowi bryłę geo-

metryczną o jednolitej elewacji i po-
kryciu dachowym, co daje znakomity 
efekt estetyczny.  Każda część budynku 
posiada własny parking. Olbrzymi teren 
przedszkolny, tzw. Uwieliński Park Re-
kreacyjny jest świetnie rozplanowany i 
zagospodarowany. Obejmuje: boisko do 
piłki nożnej, siatkówki plażowej,  zjazd 
saneczkowy, siłownię, ścieżkę dydak-
tyczną,  plac zabaw, podwórko talentów. 

W naszej placówce, a więc przed-
szkolu, szkole podstawowej i oddzia-

łach gimnazjalnych uczy się ok. 650 
uczniów. Dzieci i młodzież mają do dys-
pozycji  bogato wyposażone sale i  pra-
cownie. Zapewniamy wysoko wykwali-
fikowaną kadrę pedagogiczną, wsparcie 
specjalistów: pedagoga, psychologa, lo-
gopedy, terapeuty, bogatą ofertę zajęć 
pozalekcyjnych, zajęć wspomagających 
dla uczniów z trudnościami w nauce. 
Procentuje to licznymi osiągnięciami 
uczniów w zewnętrznych  konkursach 
szkolnych, przedmiotowych i sporto-
wych. Na bieżąco Dyrekcja szkoły przy 
wsparciu prężnej Rady Rodziców dba o 

polepszanie warunków nauki i rozwoju 
uczniów.

Nie będzie przesady w stwierdze-
niu, że Szkoła w Uwielinach ma swoją 
wyjątkową,  dwudziestoletnią tradycję 
organizowania festynów szkolnych. W 
ostatnich latach nabrały one szczegól-
nego znaczenia, gromadząc przynaj-
mniej dwa razy w roku społeczność lo-
kalną, stały się symbolem działalności 
kulturalnej szkoły w środowisku. 

Wypełniając swoje zadania dy-
daktyczno-wychowawcze , szkoła jest 
także animatorem życia kulturalnego 
w środowisku lokalnym. Promujemy 
się w środowisku efektami swojej dzia-
łalności, a potwierdza to przyznana w 
tym roku „Perła Mazowsza” w kategorii 
„przedsiębiorczość”. Na to wyróżnienie 
zasłużyliśmy  solidna pracą, zaangażo-
waniem i świetną atmosferą panująca 
w szkole.  Inicjatorami i koordynatora-
mi dobrej pracy są: dyrektor Roberta 
Radoński, zastępcy: Elżbieta Małecka 
i Katarzyna Jóźwiak, przewodnicząca 
Rady Rodziców, Teresa Wójcicka. Istot-
ne znaczenie dla rozwoju placówki ma 
dobra współpraca Dyrekcji z Wójtem 
Gminy Prażmów, Sylwestrem Puchałą, 
uhonorowanym przez uczniów tytułem 
„Przyjaciela Szkoły w Uwielinach”. 

\\\   Co nas wyróżnia? 
Szkoła Podstawowa u Uwielinach 

jest placówką nowoczesną, życzliwą i 
otwartą na potrzeby dziecka i Rodzi-
ców. Filozofia podmiotowego i indywi-
dualnego podejścia do każdego dziecka 
przyświeca pracy zespołu nauczyciel-
skiego i personelu szkoły.

Szkoła w Uwielinach
Szkoła Podstawowa w Uwielinach to nowoczesny i piękny obiekt 
malowniczo usytuowany na skraju lasu chojnowskiego. 
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\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA

Konstancińska szkoła  
No Bell wypadła najlepiej 
w międzynarodowym 
prestiżowym projekcie 
Edumission. 

P rojekt, który ma na celu stworze-
nie sieci innowacyjnych szkół, które 

mogłyby się wymieniać doświadczenia-
mi, pomysłami i ideami edukacyjnymi, 
wyłonił spośród setek zgłoszonych z ca-
łego świata szkół finałową dwudziestkę. 
W tym gronie znalazła się działająca od 
1991 roku w Konstancinie-Jeziornie 
szkoła No Bell. Zadaniem szkół było 
zaprezentować w minimum czterech 
filmach sposób funkcjonowania pla-
cówki – opowiedzieć o wprowadza-
nych innowacjach, sposobie nauczania, 
wizji edukacji. Jednocześnie miała to 
być podpowiedź, która pozwoli innym 
szkołom, nauczycielom czy dyrektorom 
korzystać z dobrych doświadczeń ko-
legów. 

\\\   Bez ocen, ławek  
i podręczników

W prezentacji konkursowej po-
kazano przede wszystkim zupełnie 

nietypowe, jak na obowiązujące w 
Polsce standardy, podejście do relacji 
nauczyciel-uczeń oraz idei nauczania. 
Konstancińska szkoła stawia na współ-
pracę i realną indywidualizację pracy 
z uczniem. Brak podręczników, ocen, 
sztywnego planu lekcji, a nawet kla-
sycznego układu przestrzeni klasowej 
wynikają z wizji tego, czym powinna być 
edukacja – jedną wielką, niekończącą 
się przygodą. Nauczyciel jest tu tylko 
przewodnikiem, ale odkrywanie świata 
to zadanie ucznia. Nauczyciele pokazu-
ją różne metody uczenia się, pomagają 
określić granice wiedzy niezbędnej i 
dość szybko pozwalają uczniom decy-
dować o tym, w jaki sposób, w jakim 
tempie i w jakim zakresie będę się uczyć 
różnych przedmiotów. Sam podział na 
„przedmioty” też nie jest tu ścisły, często 
uczniowie mają całe bloki tematyczne, 
swoiste laboratoria, podczas których 
odkrywają powiązania między różnymi 
dziedzinami nauki. 

\\\   Emocje i relacje
Szkoła przykłada również dużą  

wagę do budowania dobrych relacji 
między uczniami. Nie brakuje zajęć, 
które maja rozwijać inteligencję emo-
cjonalną. Zdaniem dyrekcji szkoły są 
to umiejętności kluczowe. Od co naj-
mniej kilku lat głośno mówi się o tym, 
że w związku z dynamicznym rozwojem 
świata, trudno dziś przygotować ucznia 
do przyszłego zawodu. Na rynku pracy 
wygrają ludzie z wysokimi kompeten-
cjami społecznymi, elastyczni, otwarci 
i kreatywni. 

Wizja szkoły oraz edukacji zapre-
zentowana przez No Bell przekonała 
zespół sędziowski Edumission oraz 
znaczną część z prawie trzytysięcznej 
publiczności, która wzięła udział w ot-
wartym głosowaniu i przyznała kon-
stancińskiej szkole 1. miejsce. 

– Odebrać z rąk naprawdę ważnych 
osób w świecie edukacji taką nagrodę i 
usłyszeć, że werdykt był jednomyślny, 
to daje satysfakcję – przyznaje dyrektor 
No Bell Izabella Gorczyca. – Ale najbar-
dziej chyba cieszy mnie odzew u nas, w 
Polsce. Jestem współinicjatorką ruchu 
„Budząca się szkoła” i takie wyróżnienie 
daje nam kolejny argument dla nieprze-
konanych do tego, że szkoła może wy-
glądać inaczej. I dodatkową motywację 
dla tych nauczycieli i dyrektorów, któ-
rzy chcą swoje środowisko edukacyjne 
zmieniać - podkreśla. 

Swoją wizję edukacji No Bell zapre-
zentowało też w styczniu na targach 
Bett Show 2018 w Londynie, jednej z 
najważniejszych imprez edukacyjnych 
na świecie.

Joanna Ferlian

Najlepsza na świecie

R E K L A M A
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KOBIECY KONKURS
z nagrodami na Dzień Kobiet!

Podaj nazwiska polskich noblistek. 
Smsy z odpowiedzią należy wysłać w czwartek (8 marca) od godz.12.00 na nr tel. 501 091 480.
W konkursie liczy się szybkość! Nagrodzimy pierwszych 15 smsów z poprawną odpowiedzią: 
Miejsca 1-5  – zestawy kosmetyków LIRENE. Miejsca 6-10 – zestawy kosmetyków FLOSLEK.

Miejsca 11 i 12 – zestaw upominkowy SIBERIKA – kosmetyki naturalne.
Miejsca 13-14– voucher dwuosobowy „Kolacja dla dwojga” od Restauracji Szara Eminencja

Na osobę, która wyślę sms jako piętnasta, czeka podwójna wejściówka na Piaseczyńskie Miasto Kobiet, 
które odbędzie się 17 marca 2018 r. o godzinie 17.00 w sali widowiskowej Centrum Kultury w Piasecznie.

\\\	 KONKURS

Pierwowzorem dzisiejszego Dnia 
Kobiet były rzymskie Matronalia. 

Podczas tego święta, obchodzonego tra-
dycyjnie pierwszego dnia marca (mie-
siąca Marsa), czczono Junonę, patronkę 
kobiet, płodności i macierzyństwa. Tego 
dnia mężowie i córki wręczali kobietom 
prezenty, zaś panie domu miały obo-
wiązek przygotować posiłek dla nie-
wolników, dla których Matronalia były 
dniem wolnym od pracy. 

Matronalia zniknęły z Rzymu wraz 
z nastaniem chrześcijaństwa i dopiero 
ruchy sufrażystek sprawiły, że kobiece 
święto znów pojawiło się w kalenda-
rzach. 

W 1909 r. Socjalistyczna Partia 
Ameryki ustanowiła Narodowy Dzień 
Kobiet, zaś rok później Międzynaro-
dówka Socjalistyczna w Kopenhadze 
uchwaliła Dzień Kobiet jako międzyna-
rodowe święto, którego ideą była prze-
de wszystkim walka o prawa wyborcze 
kobiet. Tradycyjnie w Dzień Kobiet 
urządzano demonstracje; protestowa-
no przeciwko niebezpiecznym warun-
kom pracy, domagano się praw kobiet 
do edukacji i obejmowania stanowisk 
publicznych. Była to też często okazja do 
demonstracji antywojennych. 

Dzień Kobiet był wyjątkowo po-
pularny w czasach PRL – w szkołach 
czy zakładach pracy był obchodzony 

obowiązkowo i wiązał się z wręczaniem 
prezentów. Dla wielu kobiet była to 
okazja do podłatania domowych zapa-

sów – jako prezenty wręczano rajstopy, 
mydło czy kawę, co w czasach wiecznie 
pustych półek sklepowych było nieoce-
nione. 

Dziś nikt już raczej nie wręcza raj-
stop ani mydeł (choć kwiaty wciąż są 

mile widziane). Ruchy kobiece zdają 
się wracać do początkowych założeń 
święta; Manifa, a od dwóch lat również 
Międzynarodowy Strajk Kobiet, wy-
korzystują ten dzień, by przypomnieć 
o wciąż istniejących nierównościach i 
zaprotestować przeciwko ograniczaniu 
praw do decydowania o własnym życiu 
i zdrowiu. 

Sto lat temu ruchy kobiece wywal-
czyły prawa wyborcze, bezpieczeństwo 

w pracy i dostęp do edukacji. Czy histo-
ria zatoczy koło i nowa fala przyniesie 
kolejne zmiany, znosząc wreszcie wszel-
kie nierówności płci? Czas pokaże. 

Karla

Dzień Kobiet
Co łączy starożytny Rzym z Czarnym Protestem? 

R E K L A M A

R E K L A M A
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\\\	 PIASECZNO
7 i 14.03 godz. 17.00 – WARSZTATY FLORYSTYCZNE.  
Palma wielkanocna. Spotkanie dla młodzieży i dorosłych.
Wola Gołkowska, ul. Jemioły 11 (Klub Kultury). Wstęp wolny.  
Zapisy u instruktora.
8 i 15.03 godz. 18.00 – WARSZTATY RĘKODZIEŁA. Pisanki metodą decoupage.
Spotkanie dla młodzieży i dorosłych. Wola Gołkowska, ul. Jemioły 11  
(Klub Kultury). Wstęp 30 zł. Zapisy na www.kulturalni.pl
8.03 godz. 18.00 – „BYĆ KOBIETĄ...”. Dzień Kobiet w Bogatkach
Warsztaty z makijażu codziennego. Bogatki, ul. Królewska 91 (Klub Kultury). 
Wstęp wolny. Obowiązują zapisy – Tel. 514 704 931
9.03 godz. 9.00 – KONKURS RECYTATORSKI WARSZAWSKA SYRENKA  
– eliminacje dla dzieci. Piaseczno, ul. Kościuszki 49 (Dom Kultury).
9.03 godz. 19.00 – KONCERT „DLA BASI BAGORRO”. Wystąpią: Teatr Impro  
„Akt VIII”, Zespoły „CEADEGIE”, „Niebieski Klucz” oraz „Parasol Poetica”
Piaseczno, ul. Kościuszki 49 (Dom Kultury). Wstęp – cegiełki w cenie 20 zł 
dostępne w dniu koncertu.
10.03 godz. godz. 11.00 – ARSZTATY TWÓRCZO-KREATYWNE Z MAZOLKAMI
Prowadzenie Magdalena Uszyńska. Warsztaty dla dzieci 4 – 8 lat.
Piaseczno, ul. Jarząbka 20/85 (Strefa Kultury). Wstęp 10 zł. Zapisy na  
www.kulturalni.pl
10.03 godz. 13.00 – KLUBOWY TEATRZYK – Teatr ECHO – „Leśne śmieciuchy”
Józefosław, ul. Urocza 14 (Klub Kultury). Wstęp 10 zł. Bilety do nabycia na 
godzinę przed spektaklem (płatność tylko gotówką) oraz na www.kulturalni.pl
Impreza dla dzieci od 3 roku życia.
10.03 godz. 16.00 – WARSZTATY FOTOGRAFICZNE konkurs „Ja i moje zwierzę”
Zalesie Górne, ul. Białej Brzozy 3 (Klub Kultury). Wstęp wolny
10.03 godz. 18.00 – ZAŚLEPIENIE – monodram w wykonaniu Aleksandry 
Łaszyn (Teatr „Po 20tej”). Autorka tekstu: Urszula Krawczyk, adaptacja,  
reżyseria: Ewa Kłujszo. Fragmenty Hymnu o miłości  Św. Pawła czyta Robert 
Piwowarczyk. Piaseczno, ul. Kościuszki 49 (Dom Kultury). Wstęp wolny
11.03 godz. 14.30 i 16.00 – BAJKOWA NIEDZIELA. Teatr KUFFER – „Przygody 
Małpki Malwinki”. Piaseczno, ul. Kościuszki 49 (Dom Kultury). Bilety w cenie 
10 zł. Sprzedaż na www.kulturalni.pl lub w kasie Domu Kultury (płatność tylko 
gotówką). Impreza dla dzieci od 3 roku życia
11.03 godz. 19.00 – PIEŚNI WIELKOPOSTNE. Wykonawcy: Kwartet Wokalny 
Floridus oraz Tomasz Chyła - skrzypce. Organizatorzy: Fundacja Rozwoju Kultury 
Muzycznej Dot-Arte, Parafia Głosków, Centrum Kultury w Piasecznie. Głosków, 
Parafia rzymskokatolicka Matki Boskiej Wspomożenia Wiernych ul. Millenium 13
Wstęp wolny
12.03 godz. 18.00 – MÓJ AZYL – premiera teatru Chachahihihehe
Scenariusz, reżyseria – Ewa Kłujszo, muzyka –  Tomasz Kłujszo
Piaseczno, ul. Kościuszki 49 (Dom Kultury)
13 i 27.03 godz. 19.15 – SPOTKANIA W KLUBIE FOTO
Piaseczno, Pl. Piłsudskiego 9  (Przystanek Kultura)
13.03 godz. 20.00 – WTOREK JAZZOWY – Piotr Schmidt & Wojciech Niedziela
Piaseczno, ul. Kościuszki 49 (Dom Kultury). Bilety w cenie 20 zł do nabycia na 
www.kulturalni.pl lub w kasie Domu Kultury – wtorki, piątki 16.00 – 20.00, środy 
10.00 – 14.00 

www.kulturalni.pl

\\\	 GÓRA KALWARIA
9.03 godz. 20.30 – KONCERT GRZEGORZA TURNAUA,  
„Wieczór sowich piosenek”, Ośrodek Kultury, ul. Białka 9. Bilety 80 zł
10-11.03 – 11. GRAND OFF, Najlepsze Niezależne Krótkie Filmy Świata,  
Kino Uciecha, ul. Sajny 14. Wstęp wolny 
11.03 godz. 15.00 – MUZYCZNA KARUZELA, Ośrodek Kultury, ul. Białka 9.  
Wstęp 10 zł 
Wystawy:
2.02-16.03 – WYSTAWA „PRZASNYSKI BATIK”, ul. Białka 9. Wstęp wolny 

www.kulturagk.pl

\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA
7.03 godz.19.00 – Klub fotograficzny F8, KDK,  
ul. Mostowa 15, Konstancin-Jeziorna
9.03 godz. 19.00 – Wieczór filmowy z Jennifer Lawrence¸  
KDK, ul. Mostowa 15, Konstancin-Jeziorna
10.03 godz.15.00 – Warsztaty rodzinne „Girlandy”,  
KDK, ul. Mostowa 15, Konstancin-Jeziorna
10.03 godz.17.00 – Wirtualne Muzeum Konstancina rodzina Daszewskich,  
KDK, ul. Mostowa 15, Konstancin-Jeziorna
11.03 godz. 17.00 – Bliżej Teatru Bliżej Gwiazd Daniel Olbrychski,  
KDK, ul. Mostowa 15, Konstancin-Jeziorna
12.03 godz. 18.00 – Strefa kobiet pozytywnie zakręconych,  
KDK, ul. Mostowa 15, Konstancin-Jeziorna 

www.konstancinskidomkultury.pl

\\\	 TARCZYN
7.03 godz. 17:00 oraz 10.03 godz. 12:00 – Dla dzieci:
Bella i Sebastian 2. Kino za Rogiem

www.gok-tarczyn.pl

\\\  	KALENDARIUM KULTURALNE

\\\	 PIASECZNO

Katarzyna Groniec z zespołem 
zagrała w Piasecznie 
przedpremierowy koncert  
z piosenkami z płyty „Ach”. 

Premiera nowego, autorskiego krąż-
ka artystki już 16 marca, a scena 

Domu Kultury w Piasecznie to jedno z 
pierwszych miejsc, gdzie widownia mo-
gła poznać materiał z nowej płyty. Jeden 
z najlepszych kobiecych głosów w kraju 
nie zawiódł fanów. Gwiazda piosenki 
aktorskiej swoim głosem potrafi do-
skonale przekazywać emocje ukryte w 
tekstach. Autorką większości z 11 utwo-
rów jest sama Groniec, teksty do trzech 
piosenek napisała Barbara Wrońska. 
Obie panie wraz z Marcinem Macukiem 
(do niedawna w zespole Hey), są au-
torkami muzyki. Nastrojowe piosenki, 

błękitna sukienka artystki i wizualizacje 
w podobnej tonacji doskonale oddają to, 
o czym mówi w materiałach prasowych 
dotyczących najnowszego albumu, sa-
ma autorka: „Dlaczego więc moje pio-
senki są smutne? Nie wiem. Najłatwiej 
byłoby powiedzieć (często to mówię 
na odczepnego) - bo lubię smutek. I 
nie mówić nic więcej. Ale to jest coś 
więcej. Coś, co wypływa gdzieś z głębi, 
z trzewi, kiedy zdarza mi się układać 
melodię i dopasowywać do niej słowa. 
Jak gdybym zapadała się w jakiś inny 
świat pełny echa i błękitu, który swoim 
pięknem onieśmiela tę drugą, starającą 
się twardo stąpać po ziemi, mnie.”

Katarzyna Groniec zaśpiewała na 
piaseczyńskiej scenie kilkanaście pio-
senek, w tym kilka utworów z wcześ-
niejszych wydawnictw. Towarzyszył 
jej zespół w składzie: Łukasz Damrych: 
instrumenty klawiszowe, Tomasz 
Pierzchniak: bas, kontrabas, Łukasz So-
bolak: perkusja.

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

\\\	 KONSTANCIN-JEZIORNA

Gwiazda „Tańca z gwiazdami” 
rozgrzała konstancińską 
publiczność swoim występem. 

Wostatnią sobotę w sali widowi-
skowej w Hugonówce odbył się 

wyjątkowy koncert z okazji Dnia Ko-
biet. Do Konstancina-Jeziorny przyje-
chał doskonale wszystkim znany włoski 

tancerz, piosenkarz i aktor Stefano Ter-
razzino. Sala wypełniła się po brzegi, a 
Włoch swoim występem porwał całą 
publiczność. 

Tekst i zdjęcia Rafał Lipski

Piosenki w kolorze blue

Stefano na Dzień Kobiet

Refleksyjna, dowcipna, drapieżna 
– Katarzyna Groniec to sceniczny 
kameleon

Terrazzino znany jest głównie ze swoich umiejętności tanecznych, ale dysponuje również świetnym głosem. Koncertowi 
towarzyszył pokaz tańca

 \\\	Grand OFF W KINIE UCIECHA
Po raz trzeci w Kinie Uciecha pokażemy filmy nagrodzone na 
najważniejszym polskim festiwalu promującym kino nieza-
leżne Grand OFF Najlepsze Niezależne Krótkie Filmy Świata!
Na wszystkie pokazy wstęp wolny!
Grand OFF Najlepsze Niezależne Krótkie Filmy Świata to naj-
ważniejsza inicjatywa promująca kino niezależne w Polsce i 
jedna z najważniejszych tego typu inicjatyw na świecie.
Powołane do życia w 2006 r. Światowe Nagrody Filmowe 
Niezależnych GRAND OFF to wydarzenie kulturalne, które 
zwraca uwagę na zjawisko kina niezależnego i nadaje mu 
odpowiednią rangę, powagę i prestiż. Najciekawsze produkcje 
niezależne z całego świata poddawane są preselekcji i typo-
wane przez profesjonalną komisję nominacyjną do nagród w 
jedenastu kategoriach: scenariusz, reżyseria, zdjęcia, montaż, 
scenografia, aktorka, aktor, fabuła, dokument, animacja oraz 
najlepszy film polski. Filmy nominowane ocenia międzyna-
rodowa kapituła składająca się z blisko 90 znawców filmu, 
teoretyków, reżyserów, operatorów, montażystów i aktorów 
z ponad 30 krajów. Nagrody w postaci pięknych statuetek 
wręczane są na festiwalowej gali, która w tym roku odbędzie 
się 2 grudnia. Wcześniej, w czasie festiwalu, widzowie jedne-
go z warszawskich kin będą mieli możliwość zapoznać się z 
niezwykle interesującym programem.

\\\	 GÓRA KALWARIA
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\\\	 LEGIA WARSZAWA

Kibice psów nie biją, tylko 
zbierają dla nich karmę. 

W ostatnich dniach w internecie 
zawrzało za sprawą informacji o 

skatowaniu 4-miesięcznego szczeniaka 
w miejscowości Chełmża. Sprawca bru-
talnego pobicia złamał psu kręgosłup, 
połamał łapki, szczękę i wybił zęby. 
Sparaliżowanego szczeniaka odnalazły 
wolontariuszki, obecnie jest leczony w 
Bielsku-Białej. Za zwyrodnialcem wyda-
no list gończy, jego zdjęcia szybko obie-
gły różne portale społecznościowe. W 

gronie tych zdjęć również jedno, które 
kolejny raz wzbudziło zupełnie niepo-
trzebną dyskusję i w zasadzie nigdy nie 
powinno ilustrować takiej informacji.

Ponad 94 tysiące udostępnień jed-
nego posta, opisującego poszukiwanego 
30-latka, i ogromna liczba komentarzy, 
w tym również tych o następującej tre-
ści: „kibol”, „kibic” czy „fan Legii, wiado-
mo”. Dlaczego? Otóż wszystko z tego po-
wodu, że ktoś – być może nierozważnie 
– okrasił informację zdjęciem niezbyt 
wyględnego pana w kurtce z herbem 
Legii Warszawa, aktywując tym samym 
u części osób tryb: „jazda po kibicach”. 
Wiadomo, skoro nosi kurtkę warszaw-
skiego klubu, to na pewno melduje się 
na każdym meczu w Warszawie (cho-
ciaż z kujawsko-pomorskiego zbyt bli-
sko nie ma), zdziera gardło na „Żylecie”, 
a pewnie jeszcze i doping prowadzi, 
w wolnym czasie gorąco wspierając 
12-letnich trampkarzy... I potem rodzic 
najzwyczajniej w świecie boi się pójść 
na stadion z dzieckiem, bo przecież tam 
chodzą ci, co katują bezbronne psy. Sko-
ro facet bez żadnych skrupułów wybija 

zęby szczeniaczkowi, to tym bardziej 
rzuci się na małego szkraba. Z wyjaśnie-
niem przyszła sama Legia, która opubli-
kowała specjalne oświadczenie.

– W ostatnich godzinach w me-
diach pojawiły się informacje związane 
z poszukiwaniem przez policję osoby 
odpowiedzialnej za bestialskie skato-
wanie psa. Niektóre z tych artykułów 
ilustrowane są zdjęciami poszukiwane-
go zawierającymi herb Legii Warszawa. 
Zdecydowanie protestujemy przeciwko 
jakiemukolwiek łączeniu Legii Warsza-
wa z tą osobą i wszelkimi przejawami 
okrucieństwa wobec zwierząt. Jed-
noznacznie potępiamy takie postawy. 
Łączenie ich z Legią Warszawa uderza 
nie tylko w wizerunek Klubu, ale także 
w jego wartości – poinformował klub i 
dodał, że wykorzystywanie w publika-
cjach symboli klubu jest działaniem na 
szkodę Legii i spotka się ze zdecydowa-
ną reakcją prawną.

Oświadczenie Legii jest oczywiste, 
aczkolwiek w dzisiejszych czasach nie-
stety konieczne. Wiadomo, że zarówno 
klub, jak i kibice gardzą wszelkimi ak-
tami tego rodzaju, a typ, który skatował 
szczeniaczka, nie miałby łatwego życia 
wśród społeczeństwa kibicowskiego, 
zastanawiającego się nad ideą przywró-
cenia w takich przypadkach Kodeksu 
Hammurabiego, bez względu na to, 
czy przywdział kurtkę Legii, czy innej 
drużyny. Mimo to część osób cały czas 
próbuje utożsamiać fanatyków (a także 
zwykłych ludzi chadzających od czasu 
do czasu na stadion) z bandytami, więc 
tego typu okazja była dla nich wodą na 
młyn.

Sam sprawca karty kibica nie po-
siada, ale nawet gdyby ją miał, to nie 
zmienia to faktu, że wszędzie można 
natknąć się na tego rodzaju abderytów. 
Tyle że nikt ich nie akceptuje.

Ktoś nie pomyślał, tym samym wy-
rządzając szkodę klubowi i nie chodzi tu 
o bandytę, który skatował psa, gdyż on 
może sobie nosić każdy herb, a kibicem 
i tak nie będzie. Bo kibice Legii psów nie 
biją (jakkolwiek to zabrzmiało...), tylko 
zbierają dla nich karmę – o czym świad-
czą zbiórki kibicowskie dla zwierzaków 
ze schroniska, do udziału w których go-
rąco zachęcam.

Tekst i zdjęcie Rafał Lipski

Zbrodniarz z herbem
na kurtce

Część osób cały czas 
próbuje utożsamiać 

fanatyków z bandytami, 
więc ta okazja była  

dla nich wodą na młyn

\\\	 GÓRA KALWARIA

Zawodnicy zwycięskiej ekipy 
wygrali wszystkie swoje mecze. 

W niedzielę 25 lutego w hali spor-
towej przy ul. Białka w Górze 

Kalwarii odbył się Amatorski Turniej 
Koszykówki Mężczyzn. Organizatorami 
imprezy był lokalny klub UKS Budowla-
ni Góra Kalwaria oraz Ośrodek Sportu 
i Rekreacji w Górze Kalwarii. Zawody 
były w pełni amatorskie, mogły w nich 
wziąć udział wyłącznie osoby, które nie 
są zgłoszone do żadnych rozgrywek 
organizowanych przez Polski Związek 
Koszykówki. Mimo braku zawodowych 
koszykarzy na parkiecie, piłka nie obi-
jała się wyłącznie o tarczę, a punktów 
rzuconych zostało bardzo wiele.

W mistrzostwach wzięły udział 
cztery drużyny: Słoneczna Kalifornia, 
Amatorzy, Estrella oraz Care Bears. Poza 
Estrellą, w całości reprezentującą Gró-
jec, drużyny składały się z zawodników 

pochodzących z różnych miejscowości 
naszego powiatu i nie tylko (powiat pia-
seczyński, otwocki i grójecki). Najlepsi 
okazali się gracze Kalifornii.

Słoneczna Kalifornia zwyciężyła we 
wszystkich swoich meczach, wysoko 
pokonując przeciwników – 51:21 prze-
ciwko Estrelli, 61:32 z Care Bears oraz 
36:28 z Amatorami. Na drugim stopniu 
podium stanęli Amatorzy, którzy ulegli 
właśnie jedynie triumfatorowi rozgry-
wek, trzecią lokatę zajęli zaś koszykarze 
z Grójca.

Korona króla strzelców turnieju 
powędrowała do Krzysztofa Raczyń-
skiego z Amatorów, który rzucił łącznie 
53 punkty, a MVP turnieju został oczy-
wiście gracz Słonecznej Kalifornii Paweł 
Migo.

Na najlepszych czekały medale  
i puchary.

RL

\\\	 GÓRA KALWARIA

Młodzi piłkarze notują wiele 
sukcesów. 

O statnie tygodnie były bardzo uda-
ne dla młodych zawodników pił-

karskiego klubu Korona Góra Kalwaria. 
Chłopcy z roczników 2006, 2007 oraz 
2009 świetnie spisują się na różnych 
turniejach halowych, sięgając po me-
dale.

Pod koniec lutego w Górze Kalwarii 
miał miejsce halowy turniej piłki nożnej 
Korona Cup 2018 o Puchar Wicestaro-

sty Powiatu Piaseczyńskiego, w którym 
udział wzięli zawodnicy z rocznika 2006 
i młodsi. Na imprezie pojawiły się takie 
kluby jak: OKS Otwock, Amur Wilga, 
Laura Chylice, Proch Pionki, STF Cham-
pion, Rakovia Warszawa i Okęcie War-
szawa. Korona wystawiła dwa zespoły, 
z których jeden okazał się najlepszy na 
całych mistrzostwach, a drugi zajął VI 
miejsce.

Pierwsza ekipa, w której zagrali: 
Igor Cierniewski, Mateusz Bawolik, 
Karol Bochyński, Mariusz Cygan, Miko-
łaj Frołow, Kacper Gieleciński, Kacper 
Grzelczak, Jan Kamać, Samuel Olejnik, 

Krzysztof Szaran, Beniamin Węcławiak 
i Kuba Urbaniak, w fazie grupowej 
wygrała wszystkie swoje mecze poza 
starciem z Prochem Pionki, które za-
kończyło się wygraną przeciwnika 2:1. 
Następnie spotkania toczyły się w „Li-
dze Mistrzów”, w której to „Koroniarze” 
zdobyli już komplet punktów, pokonu-
jąc kolejno: Rakovię (2:1), Pionki (4:1), 
a także OKS Otwock (2:1).

– Zorganizowali turniej i go wygrali. 
Brawo Klub Korona, rodzice, trener i za-
wodnicy – pogratulował po zwycięstwie 
Wicestarosta Powiatu Piaseczyńskiego 
Arkadiusz Strzyżewski.

Triumfów było jeszcze więcej
Na początku marca rocznik 2007 

wybrał się do Mińska Mazowieckiego, 
gdzie również odbył się turniej halowy. 
Podopieczni trenera Marcina Tywonka 
i Mirosława Rybickiego stoczyli wiele 
pojedynków między innymi z MUKS-em 
Praga Warszawa (3:0), Koroną Jadów 
(3:2) i Targówkiem (1:1). Ostatecznie 
drużyna na 12 zespołów zajęła świetne 
trzecie miejsce.

W ostatnią niedzielę zaś Korona – 
tym razem rocznik 2009 – zagrała w 
Kozienicach. W zawodach, w których 
wzięło udział 8 drużyn i grano syste-
mem „każdy z każdym”, zawodnicy tre-
nera Łukasza Kochańskiego zwyciężyli 
pięciokrotnie, jeden mecz zremisowali 
i jeden przegrali, co dało im srebrny 
medal.

Zawodnikom oraz trenerom gratu-
lujemy i życzymy kolejnych sukcesów!

RL

Kalifornia najlepsza

Dalej Korona!

W turnieju mogli wystąpić wyłącznie amatorzy

Młodzi zawodnicy Korony z pucharem

Wspólne zdjęcie uczestników turnieju
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\\\	 PIASECZNO

Mieszkańcy Henrykowa-
Urocze i Złotokłosu chcieliby 
przedłużenia trasy linii nr 728 
aż do Parku Uroczego. 

Pismo w tej sprawie przygotowała 
Rada Sołecka Henrykowa-Uro-

cze, na czele z sołtys Anną Kostyrką,  
która już jako radna gminy przedsta-
wiła projekt burmistrzowi podczas  
lutowej sesji rady gminy. Warszawska 

linia podmiejska 728 jedzie od pęt-
li Warszawa-Okęcie aleją Krakowską  
aż do pętli w Złotokłosie. W związku 
z tym, że pętla znajduje się na samym 
początku wsi i większość mieszkań-
ców musi do niej przebyć znaczną 
odległość (nawet około 3 km z Henry-
kowa-Urocze) pieszo lub innym środ- 
kiem lokomocji, pojawił się pomysł  
wydłużenia trasy. Autorzy wniosku 
proponują utworzenie nowej pętli przy 
ulicy Mokrej – w sąsiedztwie Parku Uro-
czego. 

– Zalety takiego rozwiązania są bar-
dzo szerokie, a koszty stosunkowo nie-
wielkie – przekonuje radna. Po stronie 
kosztów wymienia budowę pętli, czyli 
jezdni wraz z peronem i przystankiem. 
A także renegocjację umowy z ZTM w 
sytuacji, gdy linia zostanie wydłużona o 
2,4 km w jedną stronę. Problem w tym, 
że linia 728 podlega Lesznowoli. 

– Skierowałem wniosek radnej do 
Wydziału Architektury w celu zbadania, 
czy w ogóle możliwa byłaby budowa 
pętli we wskazanej lokalizacji – infor-
muje naczelnik Wydziału Infrastruktury 
i Transportu Włodzimierz Rasiński. 

Część radnych podaje pomysł w 
wątpliwość ze względu na kursujące 
do Złotokłosu oraz Henrykowa-Urocze 
linie transportu lokalnego L-2 oraz L-12. 

– Docelowo gmina zakłada roz-
szerzanie darmowego dla posiadaczy 
Piaseczyńskiej Karty Mieszkańca trans-
portu lokalnego, a skracanie linii tzw. 
„czerwonych” – mówi wiceprzewodni-
cząca rady gminy Magdalena Woźniak. 
Szanse na realizację pomysłu, w każdym 
razie w obecnej kadencji samorządu, są 
więc chyba niewielkie.

Tekst i zdjęcie Joanna Ferlian

SPOŁECZEŃSTWO/OFERTY PRACY

OFERTY PRACY

Obecna pętla linii 728 w Złotokłosie miałaby być zwykłym przystankiem

Pętla aż w Henrykowie?

Imprezę w SP nr 5 zorganizowała Gmina Piaseczno z Miejsko-Gminnym Ośrodkiem Pomocy 
Społecznej oraz Komendą Powiatową Policji w Piasecznie. Była podsumowaniem działań policji  
i gminy pod tą samą nazwą „Seniorze, strzeż się!”.

AUTOR:
JOANNA GRELASeniorze, strzeż się!

1. �Społeczność piaseczyńskich seniorów to grupa bardzo  
aktywnych i prężnie działających ludzi  

2. �Podczas imprezy seniorzy mogli wykonać podstawowe  
badania. Kolejka do ratowników stała jeszcze kiedy wszyscy  
inni się już pakowali

3. �Strażacy omówili bardzo dokładnie zagrożenia związane  
z czadem i opowiedzieli jak można zapobiec zaczadzeniu 

4. �Seniorzy mogli odebrać podczas wydarzenie Kartę Seniora.
5. �Uczniowie z sekcji karate UKS Piątka dali niezwykły pokaz 

samoobrony
6. �Do kroniki seniorów trafiają m.in. artykuły z naszej gazety. 

Postaramy się pisać jeszcze więcej! 

1

2 5

4

3

REKLAMA 
786 202 606

SZUKASZ PRACOWNIKÓW? Zapraszamy do publikacji 
ogłoszenia. ZADZWOŃ:786 202 066
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DAM PRACĘ 

Zatrudnię magazyniera (najchętniej  
z doświadczeniem), przyjęcie towaru, 
rozstawienie go na hali, oraz kompletacja 
zamówień prac w warunkach chłodni-
czych. Piaseczno ul. Techniczna 2 hala J. 
Kontakt 515 090 488 w godzinach 8-12. 
Wynagrodzenie 2800 zł netto.

Serwis BMW Konstancin zatrudni  
mechanika samochodowego  

z doświadczeniem .Tel 601 205 101  

Zatrudnię osobę do prac biurowych  
w godzinach 15-22. Praca polega  
na wprowadzaniu zamówień  
do systemu oraz ustawianiu akcji  
promocyjnych. Kontakt w godzinach 
9-15. Telefon 513 357 646. Praca  
w Piasecznie ul. Techniczna 2 hala J

Zatrudnię Pracownika Ochrony  
– Patrole Interwencyjne  

Warszawa i okolice,  
tel. 607-423-964, 665-004-452  

Zatrudnię osobę do sprzątania hurtow- 
ni biura + hala. Praca w godzinach po-
rannych od 6 (4-6h) pon-sobota. Wy-
nagrodzenie 13 zł netto. Piaseczno ul. 
Techniczna 2 hala J. Kontakt 515 090 488  
w godzinach 8-12

Zatrudnimy na stanowisku kucharza / 
kucharki w hotelu w Baniosze. Osoby 
zainteresowane prosimy o kontakt  
pod nr telefonu 601985530, lub mail 
do recepcji : hotel@euromotel.com.pl

Firma zatrudni ekipę lub pracownika  
do wykonywania elewacji  
tel. 667 117 888

Zatrudnię osobę do pracy fizycznej  
na skupie złomu Baniocha  
tel.514 310 146 

Zatrudnię pracowników budowlanych 
stany surowe 694 401 711

Praca od zaraz, Call Center  
Góra Kalwaria oraz Warszawa.  
tel-730 266 999

Przedszkole w Łazach/koło Magdalenki 
poszukuje pomocy nauczyciela,  
tel.506-12-52-82, 
przedszkolefantazja@interia.pl

Pomoc nauczyciela/opiekunkę   
do przedszkola w Piasecznie zatrudnię. 
tel.506-12-52-82, 
przedszkolefantazja@interia.pl

Ekspedientkę oraz osobę do wykłada-
nia towarów do sklepu spożywczego  
w Ustanowie, tel. 602 119 041 

Dodatkowe zarobki fizjoterapeuty,  
tel. 606 22 44 89

Kancelaria Prawa Upadłościowego  
i Restrukturyzacyjnego zatrudni  
pracownika biurowego, miejsce pracy: 
Kolonia Warszawska, tel. 22 726 70 83, 
606 665 770

USŁUGI 

Firma wykona elewacje - docieplanie 
budynków, układanie kostki brukowej  
i usługi koparko-ładowarką  
tel.508 090 346

Naprawa, serwis okien i drzwi,  
naprawa i wymiana okuć, wymiana 
szyb i uszczelek, tel. 22 717 71 00,  
603 310 223, 601 623 480

AUTOMATYKA, napędy do bram  
- przesuwnych, garażowych,  
dwuskrzydłowych. Sprzedaż, montaż  
i serwis, tel. 790 331 339 

Docieplanie Budynków, Solidne do-
świadczone ekipy tel. 602-482-572 

Pracownia tapicerska.  
tel-502 908 661  

WYKOŃCZENIA WNĘTRZ,  
GLAZURNICTWO. TEL. 513 933 115

Elektryk, hydraulik, naprawy domowe, 
remonty, malowanie, tapetowanie.  
Tel-501 440 242

Oczyszczanie działek, wywóz gałęzi, 
złomu 519 874 891

Pranie-Czyszczenie dywanów,  
tapicerki meblowej i samochodowej 
508 65 20 30

Glazura, terakota, samodzielnie  
tel.694 126 583

Tłumaczenia tel. 227116426 
607685074 

Docieplanie Budynków 795 96 96 96 

Kominiarz tel. 500 214 632 

Tynki tradycyjne, gipsowe 604415352 

Tynki wewnętrzne tel 533125444

Studnie 601 231 836 

Dachy, podbitka 692194998

Wycinka drzew 574 981 370

BEZPYŁOWE CYKLINOWANIE, REMON-
TY od A do Z. TADEUSZ BIAŁOGRODZKI  
Tel-502 093 588, 22 756 57 63 

Dachy - krycie, naprawa,  
tel. 511 928 895  

Hydrauliczne, gazowe, uprawnienia, 
tel. 501 299 360   

Docieplanie budynków szybko, tanio, 
solidnie, tel. 502 053 214 

 Remonty, budowlane, ogrodzenia,  
tel. 513 137 581

Naprawa pralek, tel. 602 322 951

AUTO-MOTO KUPIĘ 

ODKUPIMY Twoje auto szybko  
i uczciwie. Tel-513 323 123

Stare, skorodowane, rozbite i całe  
do 3000 zł. 720-766-959

Skup aut tel. 737 312 465

Skup aut 2002-2018r. 505 530 300

Auto skup 797 146 016

NIERUCHOMOŚCI WYNAJEM

Wynajmę wolnostojące 2-pokojoje, 
kuchnia, łazienka- ogrzewanie gazowe 
Baniocha tel.514 310 146 

Lokal 86 m2 Piaseczno Kościuszki 18 
czynsz 4 tys PLN netto. Kontakt  
512 212 412 

Pok. 450+ (2 os 600+) 577 886 988 

Do wynajęcia lokale biurowe  
w budynku biurowym. Centrum  
Piaseczna, 25m2, 34m2, 60m2, 127m2 
Kontakt: 514-292-910 

Kwatery 8 zł + 224 999 888 

NIERUCHOMOŚCI SPRZEDAM 

3 tys. m2, 1,5 tys. m2 działki budowlane, 
media - Chojnów - 6 km od Piaseczna  
i Konstancina tel. 501 800 839

5 h działka budowlana, wszystkie  
media, Chojnów - 6 km od Piaseczna  
i Konstancina tel. 501 800 839

Segmenty w centrum Góry Kalwarii 
– tel. 602 810 143 

Tanio pół bliźniaka w Czersku  
– tel. 602 810 143 

Nieruchomości powiat piaseczyński 
www.luksus.com.pl 22 7502023

BEZPOŚREDNIO SPRZEDAM NAROŻNĄ 
DZIAŁKĘ 715 M KW W ZALESIU  
DOLNYM PRZY GŁÓWNEJ DRODZE  
TEL. 501 156 766 

Sprzedam bliźniak w stanie deweloper-
skim, Sierzchów, 697-626-322

Sprzedam segment w stanie  
deweloperskim, na zamkniętym  
osiedlu, Góra Kalwaria,  
697-626-322 

Dom dwurodzinny tel.: 535 467 856

Działki budowlane i rekreacyjne  
Prażmów, tel. 602 77 03 61 

NIERUCHOMOŚCI KUPIĘ

Zamienię małe mieszkanie na większe 
lub dom. 506 281 153

NAUKA 

Darmowe LO dla dorosłych, szkoły 
policealne - 22 726 74 73; Piaseczno,  
ul. Powstańców Warszawy 21 Kursy BHP, 
Excel, inne - 22 726 74 73; Piaseczno,  
ul. Powstańców Warszawy 21

POKOCHAJ KOMPUTER  
BEZPŁATNE KURSY  
536031172, 796424412

Matematyka tel. 664 438 144

Matematyka 504 848 760

Koreański, 606 623 606

ZDROWIE 

Protezy zębowe 450 zł, Brwinów  
tel. 508 357 334

Rehabilitacja schorzeń - zabiegi polem 
magnetycznym, tel. 533 898 070

FINANSE 

Szybka pożyczka na oświadczenie  
bez BIK 690 016 555 

Antykomornik 690 016 555 

RÓŻNE 

Przyjmę gruz Prażmów,  
tel. 602 77 03 61 

OFERTY PRACY/OGŁOSZENIA

\\\  OGŁOSZENIA DROBNE

DOCIEPLANIE BUDYNKÓW
ELEWACJE, PODDASZA
( 501 62 45 62

www.ekobud.waw.pl
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W tym roku gospodarzem uroczy-
stości została gmina Tarczyn, 

gdzie na zaproszenie organizatorów 
oraz burmistrz Barbary Galicz pojawi-
li się nominowani w poszczególnych 
kategoriach, reprezentanci władz gmin 
powiatu piaseczyńskiego oraz Mar-
szałek Województwa Mazowieckiego 
Adam Struzik i reprezentujący Marszał-
ka Senatu RP Stanisława Karczewskiego 
jego doradca, Romuald Łanczkowski. 

\\\   Nagroda od społeczności 
lokalnej

Organizowany przez Lokalną Grupę 
Działania (LGD) Perły Mazowsza oraz 
Przegląd Piaseczyński konkurs ma za 
zadanie integrować lokalną społeczność 
oraz promować lokalne firmy, wyda-
rzenia kulturalne, atrakcje turystyczne 
i sportowców. Jak podkreślił jeden z 
uhonorowanych w tym roku, formuła 
konkursu, jego kilkuetapowość, czyni 
tę nagrodę wyjątkową. Mieszkańcy 

zgłaszają kandydatury w trzech kate-
goriach: Perła Przedsiębiorczości, Perła 
Kultury i Perła Sportu. Ze zgłoszonych 
kandydatur Kapituła Konkursu, w skład 
której wchodzą burmistrzowie i wój-
towie gmin oraz laureaci poprzedniej 
edycji, wybiera po trzech kandydatów 
dla każdej z kategorii w każdej gminie. 
Decyzja o tym, do kogo ostatecznie tra-
fi statuetka, należy do mieszkańców. 
To oni, głosując przez kilka tygodni 
na swoich ulubieńców czy to w Inter-
necie, drogą SMS, czy na tradycyjnych 
kartach wrzucanych do urn, wybierają 
zwycięzcę. Łącznie mieszkańcy oddali 
34 141 głosów, z czego blisko połowę 
za pośrednictwem strony internetowej 
konkursu.

\\\   Nasze własne „Oskary”
Uroczystą galę w Domu Kultury  

w Tarczynie poprowadzili Marcin Ki-
liański z LGD oraz Jarosław Mika – wy-
dawca Przeglądu Piaseczyńskiego. Pre-

zentację kandydatów z poszczególnych 
gmin poprzedzały występy lokalnych 
artystów. 

W finale wręczono nagrody naj-
lepszym przedsiębiorcom, twórcom 
kultury i sportu w całym powiecie pia-
seczyńskim. Statuetki trafiły do pod-
miotów, które otrzymały najwyższą 
liczbę głosów w każdej kategorii. Perłę 
Przedsiębiorczości ZUH Safety wręczył 
marszałek Adam Struzik w towarzy-
stwie burmistrz Barbary Galicz, Prezes 
LGD Perły Mazowsza Jan Dębski prze-
kazał Perłę Kultury sołtys Gabryelina 
za Pożegnanie Lata, a redaktor naczelna 
Przeglądu Piaseczyńskiego Agnieszka 
Piechowska uhonorowała drugą statu-
etką młodego karatekę Wiktora Brózio. 
Po pamiątkowym zdjęciu burmistrz 
Barbara Galicz zaprosiła wszystkich na 
lokalne specjały zapewniając, że w tej 
kategorii Tarczyn nie ma sobie równych. 

Tekst i zdjęcia Joanna Ferlian

GÓRA KALWARIA
Perła przedsiębiorczości:

Cukiernia Szymańscy
Perła kultury:

Zespół Urzeczeni
Perła sportu:

Agata Chmielewska

KONSTANCIN-JEZIORNA
Perła przedsiębiorczości:

Medi System Konstancja
Perła kultury:
Dni Konstancina
Perła sportu:

Michał Madeński

LESZNOWOLA
Perła przedsiębiorczości:

Stolarnia Dawidczyk
Perła kultury:

Strażacy z Mrokowa za festyn 
„Strażacy po pracy”

Perła sportu:
MUKS Krótka Mysiadło

PIASECZNO
Perła przedsiębiorczości:

Szara Eminencja
Perła kultury:

Festiwal Piosenki Dołującej
Perła sportu:

UKS 5 Piaseczyńska,  
Sekcja zapasów

PRAŻMÓW
Perła przedsiębiorczości:

Szkoła Podstawowa w Uwielinach
Perła kultury:

Pożegnanie lata w Gabryelinie
Perła sportu:
Wiktor Brózio

TARCZYN
Perła przedsiębiorczości:

ZUH Safety
Perła kultury:

Spiżarnia Musicalowa Tarczyn
Perła sportu:
Daniel Bloch

Perły Mazowsza 2017otrzymali:
PERŁA PRZEDSIĘBIORCZOŚCI POWIATU PIASECZYŃSKIEGO

ZUH Safety

PERŁA KULTURY POWIATU PIASECZYŃSKIEGO
Pożegnanie lata w Gabryelinie

PERŁA SPORTU POWIATU PIASECZYŃSKIEGO 
Wiktor Brózio

W ostatnim dniu lutego odbyła się uroczysta gala wręczenia nagród III edycji Pereł Mazowsza. 
Wykonaną przez artystów-autystyków statuetkę otrzymali sportowcy, ludzie kultury i przedsiębiorcy  
z całego powiatu. Perły rozdane

1. Wszystkich nagrodzonych trudno było zmieścić w kadrze 2. Laureaci z gminy 
Góra Kalwaria 3. Zwycięzcy z Konstancina-Jeziornej w towarzystwie burmi-
strza Kazimierza Jańczuka 4. Uhonorowani z gminy Piaseczno wraz z wice-
burmistrzem Danielem Putkiewiczem 5. Mocne uderzenie zapewniła formacja 
CK-Drums z Piaseczna 6. Perłę Kultury w imieniu zespołu Urzeczeni odebrała 
jego inicjatorka Barbara Jabłońska 7. Laureaci Pereł Powiatu 8. Artystyczną 
reprezentantką Tarczyna była Agata Klimczak, która wykonała utwór „Gdzie są 
kwiaty z tamtych lat” 9. Młodziutka Zuzanna Bogucka z Prażmowa zaśpiewała 
„Que sera, que sera” Doris Day 10. W jazzowym klimacie zaprezentował się Kon-
stancin-Jeziorna za sprawą Mariusza Wnuka z zespołem 11. Perły Tarczyna wraz 
z burmistrz Barbarą Galicz i Marszałkiem Województwa Adamem Struzikiem  
12. Laureaci z gminy Lesznowola wraz z wicewójt Iwoną Pajewską-Iszczyńską 
13. Nagrodzeni z Prażmowa w towarzystwie wójta Sylwestra Puchały
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